
PROLETARIUSZE wszystkich krajów łączcie siei

z przywódcą komunistów Danii
WARSZAWA (PAP). I sekretarz KC PZPR Edward Gierek

spotkał się z przebywającym w Polsce przewodniczącym Komu­
nistycznej Partii Danii Joergenem Jensenem.

W toku serdecznej rozmowy poinformowano się wzajemnie o

pracach i aktualnych zadaniach obu partii. Poruszono także nie­
które problemy współpracy państw leżących nad Bałtykiem i

dalszego rozszerzenia stosunków polsko-duńskich. Omawiając
aktualną sytuację międzynarodową podkreślono doniosłe znacze­
nie ograniczenia zbrojeń i rozbrojenia dla całej ludzkości.
Stwierdzono, że obecnie świat stanie W obliczu jakościowo no­
wego i szczególnie groźnego etapu wyścigu zbrojeń, jeśli nie
zostaną zaniechane plany produkcji broni neutronowej i wypo­
sażenia w nią armii państw NATO. Obie partie działają nie­
zmiennie na rzecz pełnej realizacji postanoweń Aktu Końcowego
konferencji w Helsinkach, przeciwstawiając się próbom zakłó­
cania atmosfery międzynarodowej.

W spotkaniu brali udział członek KC KP Danii Hans Kloster,
a ze strony KC PZPR — zastępca kierownika Wydziału Zagra­
nicznego Bogumił Sujka i zastępca kierownika kancelarii Sekre­
tariatu Jerzy Wójcik.
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Ziemia — źródło życia
nie może rodzić
w cieniu strachu

WARSZAWA (PAP). Całe spo­
łeczeństwo polskie nadal zdecy­
dowanie domaga się całkowitego
zrezygnowania z zamiarów pro­
dukcji broni, neutronowej.

10 bm. z udziałem 2 tys. harce­
rzy odbył się. więc protestacyjny
pod międzynarodowym Pomni­
kiem Ofiar Faszyzmu na. terenie

byłego obozu koncentracyjnego
w Oświęeimiu-Brzezince. Zebra­
ni uczcili chwilą ciszy pamięć 4
min obywateli z 23 krajów, bes­
tialsko' zamordowanych przez
.hitlerowców’ w ostatniej wojnie.

. Wiece protestacyjne przeciwko
planom produkcji nowej maso­
wej broni zagłady — broni neu­
tronowej odbyły się w ponie­
działek w kolejnych przedsię­
biorstwach woj. katowickiego.

Także na terenie woj. łódzkie­
go w licznych zakładach pracy
odbyły się zebrania protestacyj­
ne.

*

Mówi mgr Inż. .Tan Wiechow­
ski dyrektor Okręgowego Przed­
siębiorstwa Hodowli i Nasiennic­
twa Ogrodniczego:

— Nadszedł najpiękniejszy o-

kres w rolnictwie — wiosna.

Wszystko budzi się do życia. O-

żywają nasiona roślin wyhodo­
wanych przez specjalistów na­
szego przedsiębiorstwa, przygo­
towane przez załogi naszych go­
spodarstw doświadczalnych. Jak­
że to ostro kontrastuje z wiado­
mością o przygotowyioaniach do

produkcji najstraszniejszej w

dziejach broni neutronowej, bro­
ni, która niszczy życie.

(CIĄG DALSZY NA STB. 2)

Posiedzenie Komitetu

d/s Rynku Wewnętrznego
WARSZAWA (PAP). 10 bm. cdbyło się, pod przewodnictwem

wicepremiera Tadeusza Pyki, posiedzenie Komitetu do spraw
Rynku Wewnętrznego

Komitet dokonał oceny sytuacji pieniężno-rynkowej w I kwar­
tale i określił niezbędne kierunki działania producentów i han­
dlowców w II kwartale br. Stwierdzono, że plan przychodów
ludności jest przekraczany, utrzymuje się wysoka ..dynamika
wypłat dla ludności. Równocześnie niektóre gałęzie przemyski
nie wykonały planu dostaw. W niewystarczającym stopniu prze­
biega proces dostosowania zmian asortymentowych do popytu,
utrudniając realizację zadania umocnienia i poprawy równowa­
gi rynkowej.

Komitet d/s Rynku Wewnętrznego zobowiązał resorty dostar­
czające towary rynkowe do dokonania w II kwartale dalszych
zmian w strukturze asortymentowej produkcji rynkowej i do­
stosowania jej asortymentu, a także ilości do ustaleń list towa­
rowych, stanowiących przedmiot kontroli rządu, resortów oraz

central i zjednoczeń przemysłowych.
Komitet rozpatrzył wnioski o uruchomieniu środków inwesty­

cyjnych, któ’-e umożliwią przyspieszenie rozwoju zdolności pro­
dukcyjnych towarów głównie z grupy „1001 drobiazgów”. Prze­
widziano także dodatkowe nakłady inwestycyjne na rozwój sie­
ci handlowej.

Piotr Jaroszewicz przebywał
w woj. olsztyńskim

OLSZTYN (PAP). Członek Biu­
ra Politycznego KC PZPR, pre­
zes Rady Ministrów Piotr Ja­
roszewicz przebywał 10 bm. w

woj. olsztyńskim.
Premier zwiedził przemysłową

fermę tuczu trzody chlewnej w

Knopinie (PGR Dobre Miasto),
interesując się m. in. rozwija­
nym tam tuczem trzody w tu­
nelach foliowych. Ferma do­
starczająca rocznie ok. 13 tys.
tuczników znajduje się obecnie
w rozbudowie, po zakończeniu

której produkcja wzrośnie do

ponad 30 tys. tuczników w cią­
gu roku.

Premier odwiedził następnie
niektóre przedsiębiorstwa: wcho­
dzące w skład Kętrzyńskiego
Zjednoczenia. .Rolniczo - Prze­
mysłowego, znanego z dużej kon­
centracji ziemi, wysokiej dyna­

miki rozwoju produkcji rolnej
oraz silnie rozwiniętych związ­
ków kooperacyjnych z rolnikami

indywidualnymi.
We wsi Gałwuny na terenie

PGR Smokowo goście intere­
sowali się rozwojem bateryjne­
go tuczu trzody chlewnej w po-
chłopskich budynkach inwentar­
skich. W PGR Garbno zapozna­
no się z postępem prac poló-
wych wykonywanych na cięż­
kich gruntach z pomocą ciężkich’
ciągników gąsienicowych, a tak-’
że z efektami działalności ośrod­
ka socjalno - kulturalnego tego
przedsiębiorstwa.

W godzinach popołudniowych'
premier zapoznał sM w Olszty­
nie z postępem robót na budo­
wie niektórych obiektów przy-'
gotowywanych na tegoroczne
centralne dożynki.

Zielonogórscy leśnicy mają pod .swoją opieką dwadzieścia dwa bogate obwody łowieckie, w któ­
rych żyje dziś ponad tysiąc .jeleni, tysńąc dzików i dwa i pół tysiąca saren. N/z: kontrola łowiec­
ka w nadleśnictwie Krosno Odrzańskie. Fot. CAF — Janowski

Narada aktywu uczelni artystycznych Krakowa

W trosce o przyszły kształt

kultury narodowej
(Inf. wł.) Wczoraj w Komite­

cie Krakowskim PZPR odbyła się
ważna narada poświęcona pracy
ideowo-wychowawczej w wyż­
szych uczelniach artystycznych
naszego miasta. Jeśli się zważy,
że ośrodek krakowski ma w tym
względzie znaczenie decydujące,
że w Akademii Sztuk Pięknych
studiuje 688 osób, w Państwowej
■Wyższej Szkole Teatralnej — 111

osób, w Państwowej Wyższej
Szkole Muzycznej 363 osoby, że
w tych trzech placówkach kształ­
tuje przyszłych artystów 387

pracowników nauki — sprawa
nabiera znaczenia zasadniczego.
Praca organizacji partyjnych w

owych uczelniach, organizacji
SZSP, wykładowców nauk poli­
tycznych — mówiono w dyskusji.
— musi tak być w obrębie szkol­
nictwa artystycznego zespolona,
by ukazywać zależność artysty

od społeczeństwa, jego służebną
rolę wobec narodu.

Specyfika zawodu artystycznego
wymaga działań niezwykle roz­
sądnych, co przypisane jest z na­
tury sposobu nauczania pedago­
gowi czyli mistrzowi w określo­
nej sprawności artystycznej. .Ini­
cjatywy kierownictw uczelni,
związek młodzieży artystycznej z

bieżącym życiem, organizowanie
imprez wychodzących poza mu-

ry uczelni lecz nie poza ramy
nauczania, rozwój szeregów par­
tyjnych wśród studentów i ka­
dry nauczającej winny być — ak­
centowano dobitnie — wsparte
głębokim, ideowym związkiem
dzieła sztuki z ich treściami. Na

tym w gruncie rzeczy polega
praca ideowo - wychowawcza
wśród przyszłych artystów. War­
tości ideowe sztuki decydują ró-

(DOKONCZENIE NA STB. 2)

Wczoraj nowo mianowany
ambasador nadzwyczajny i

pełnomocny Stanów Zjedno­
czonych Ameryki w Polsce
William E. Schaufele jr. zło-

Ambasador

Stanów Zjednoczonych
z wizytą w Krakowie

żył pierwszą kurtuazyjną
wizytę zastępcy członka Biu­
ra Politycznego KC, I sekre­
tarzowi KK PZPR, przewod­
niczącemu Rady Narodowej
m. Krakowa Kazimierzowi

Bartkowskiemu, a następ­
nie prezydentowi miasta Je­
rzemu Pękali.

Gość został poinformowa­
ny o najważniejszych prob­
lemach rozwoju wojewódz­
twa miejskiego krakowskie­
go.

Po katastrofie górniczej

w Jugosławii

Depesze kondolencyjne z Polski
WARSZAWA (PAP). W związku z tragicz­

ną katastrofą górniczą w Jugosławii, I se­
kretarz KC PZPR, Edward Gierek i prze­
wodniczący Rady Państwa Henryk Jabłoński

przesłali depeszę z wyrazami współczucia do
prezydenta Socjalistycznej Federacyjnej Re­
publiki Jugosławii, przewodniczącego Związ­
ku Komunistów Jugosławii Josipa Bros Tito.

W związku z tragiczną katastrofą górniczą
prezes Rady Ministrów Piotr Jaroszewicz wy­
stosował depeszę z wyrazami współczucia na

ręce przewodniczącego Związkowej Rady
Wykonawczej Socjalistycznej Federacyjnej
Republiki Jugosławii Yeselina Dżuranovicza.

Sesja Rady Najwyższej
Federacji Rosyjskiej

MOSKWA (PAP). W poniedziałek rozpo­
częła się na Kremlu nadzwyczajna sesja Ra-

<y Najwyższej Federacji Rosyjskiej. Depu­
towani do Rady przedyskutują nową kon­
stytucję tej największej republiki radziec­
kiej. Projekt konstytucji został opracowany
zgodnie z nową ustawą zasadniczą ZSRR, n-

chwaloną 7 października ub. r., z uwzględ­
nieniem problemów lokalnych Republiki.

W pracach sesji biorą udział deputowani s

Leonid Breżniew, Aleksiej Kosygin i Inni

przywódcy KPZR oraz państwa radzieckiego.

Gustav Husak z wizytą
oficjalną w RFN

BONN (PAP). W poniedziałek, 10 bm. przy­
był do Bonn z wizytą oficjalną sekretarz ge­
neralny KC KPCz, prezydent CSRS', Gustav 7
Husak. Wizyta odbywa się na zaproszenie
prezydenta RFN, Waltera Scheela 1 kancle­
rza Helmuta Schmidta. /

Wizyta Husaka wzbudziła w RFN żywe za-.'
Interesowanie. W bońskich kołach rządo­
wych podkreśla się jej znaczenie dla dal­
szego procesu normalizacji stosunków mię­
dzy sąsiadującymi państwami 1 narodami 1

polityki odprężenia w Europie.

Na budowie walcowni dużej w Hucie „Katowice44

Pośpiech liczony w dewizach
(Inf. wł.) Największy obiekt

Huty „Katowice” (długość hal
1km200m)idlacałejgos­
podarki narodowej szczególnie
ważny: walcownia duża. Kom­
pleksowym wykonawcą walcow­
ni jest „Budostal-3”, a wraz z

nim 15 innych krakowskich
przedsiębiorstw. Można bez żad­
nej przesady powiedzieć, że wal­
cownia będzie w dużej mierze
dziełem krakowian, jako że

wszystkich przedsiębiorstw dzia­
ła w tym rejonie 24.

— Ile czasu spędza pan w

Hucie „Katowice”? — pytam dy­
rektora naczelnego „Budostalu-
3” mgr inż. Mieczysława Bałagę.

— 7 dni w tygodniu. Zaraz
właśnie zasiadam w samochód, bo
za godzinę narada...

— Telefonowałam wczoraj. Se­
kretarka poinformowała, że po-
(CIĄG DALSZY NA STB. 2)

Pekin na zimnowojennej fali
PEKIN (PAP). Pekin nie zaprzestaje demon­

strować niezadowolenia z tego, że prezydent
USA Jimmy Carter, odłożył na później decyzję o

przystąpieniu do produkcji broni neutronowej.
Pekin udziela zdecydowanego poparcia zwolen­
nikom możliwie najszybszego wprowadzenia tej
barbarzyńskiej broni do arsenału państw NATO
w Europie.

W prasie chińskiej ukazał się rozpowszechnio­
ny 9 bm. przez agencję SINHUA komentarz wy­
rażający rozczarowanie pekińskiego kierownic­
twa, że Carter nie powziął decyzji o natychmia­
stowym przystąpieniu do produkcji „bomby
N”. Ganiąc prezydenta USA, SINHUA powołuje
się na słowa jego poprzednika, Geraldą Forda,
który stwierdził, iż obecna administracja ame­
rykańska rezygnując z produkcji broni neutro­
nowej, bądź odraczając ją „popełnia poważny
błąd”.

Agencja SINHUA przekazała ponadto wiele ko- '

mentarzy, które ukazały się w najbardziej reak­
cyjnych i zimnowojennych dziennikach zachod­
nich, przytaczając także apele zachodnioniemiec-

kiej chrześcijańskiej demokracji pod adresem
USA o przystąpienie do produkcji broni neutro­
nowej. Chińska agencja powtarza za nimi naj­
przeróżniejsze insynuacje na temat radzieckich
intencji w dziedzinie zbrojeń, Identycznych z

tymi, których kuźnią jest brukselska kwatera
Paktu Atlantyckiego.

Komitet Pugwash obraduje
w Warszawie

" WARSZAWA (PAP). W Warszawie rozpoczęły się.10 bm.
■dniowe obrady Komitetu Wykonawczego Pugwash. Przewodniczy
■ćintystojący na 'czele komitetu prof. Bernard Feld — fizyk

znanej uczelni Massachussets Institute of Technology w USA.

Zgodhie z tradycją Pugwash posiedzenie toczy się’przy drzwiach
zamkniętych. Jak dowiaduje się dziennikarz PAP, rozpatrywano
są na. him sprawy organiźacyjne, a także działalność ruchu

Pugwash w najbliższym okresie. ,

Wyróżnienia ministra spraw zagranicznych
kultury polskiej

Jan Dobraczyński, Henryk StM
żewski, prof. Jerzy Szabłowski;
Beata Tyszkiewicz, Krystian Zim-
merman, Teresa Zylis-Gara, chór
męski Towarzystwa Śpiewaczej#
„Harfa” z Warszawy, Zespół
Muzyki Dawnej „Fistulatores et
Tubicinatores Varsovienses” i Ze­
spół Pieśni i Tańca „Rzeszowia-
cy”.

Wręczenia dyplomów dokonał
— w obecności członków włada
stowarzyszeń twórczych — mi­
nister spraw zagranicznych
Emil Wojtaszek.

za
WARSZAWA (PAP). 10 bm. w

WacBaśtift. _od_by ła się . uroczy­
stość wręczenia dyplomów u-

znanią ministra spraw zagra­
nicznych za wybitne zasługi w

propagowaniu kultury polskiej
za granicą w 1977 r. Wyróżnie­
nia te,. stanowiąc już stałą tra­
dycję w naszym życiu kultural­
nym,'są wyrazem najwyższego
uznania za wybitny udział w

prezentacji dorobku naszej kul­
tury w innych krajach.

Laureatami tegorocznych wy­
różnień są: Ewa Demarczyk,

Ochłodzenia nie przeszkadzają
w pracach potowych

Nowe obiekty inwentarskie £ Własna pasza

w hodowli

(Inf. wł.) Choć nocami tem­
peratura spada poniżej zera, nie

przeszkadza to rolnikom w pra­
cach potowych. Wszystkie zapla­

nowane roboty przebiegają
sprawnie, a brak.opadów umo­
żliwia mechaniczne wykonywa-
(DOKONCZENIE NA STB. 2)

Huta im. Lenina wyprodukowała 10 bm. mi­
lionową tonę blach na karoserie samochodów,
w 3 lata po uruchomieniu walcowni tych blach.
Obiekt ten zapoczątkował wytwarzanie naj­
bardziej uszlachetnionych wyrobów hutniczych;
m. in. blach transformatorowych. Asortyment
produkcji wzbogacą wkrótce blachy prądnicowo.
Załoga kombinatu opanowała technologię produk-

Z Huty im, Lenina

Milion ton blach

na karoserie fiatów
cji blach karoseryjnych w ciągu zaledwie 9 mie­
sięcy, skracając o połowę tzw. cykl normatyw­
ny. W przyszłości produkcja blach wzrośnie do
1 min ton rocznie. >

Już dziś walcownia zaspokaja w 100 proe.
potrzeby przemysłu motoryzacyjnego. Blacha
karoseryjna przeznaczana jest również na pro­
dukcję pralek. lodówek i innych artykułów
gospodarstwa domowego. Nowym wyrobem jest
blacha na dachy dużego I małego fiata, do lej
pory importowana. Unowocześnianiu produkcji
i wzbogacaniu jej asortymentów sprzyja aktyw­
ne współdziałanie załogi walcowni z FSO „Że­
rań” oraz FSM „Tychy”.

TnWTRYBUNA

Dopiero
w zimie

W dniu 2. XII. 1977 r. kupiłam w sklepie obuwniczym przy
ul. Pstrowskiego 7 (koło „Korony”) kozaczki damskie, sym­
bol 383 za. 1500 zł. Po 3 miesiącach użytkowania, w dniu

21. III. 78 kozaczki rozleciały mi się na nogach — oderwały
się obcasy.

Gdy zgłosiłam reklamację w wjw sklepie w dniu 23. III. br.

ekspedientka, oznajmiła mi, iż możliwość reklamacji obuwia

zimowego upłynęła z dniem 21. III. (pierwszy dzień kalen­
darzowej wiosny), powołując się na zarządzenie ministra. Na

mą prośbę o udostępnienie mi tego zarządzenia stwierdziła,
iż tego dokonać nie może, bowiem zarządzenie to otrzymali
telefonicznie, czy też teleksem.

JOLANTA SKWARŁO — Kraków

Premiera w „Rabciu"
(Inf. wł.) Państwowy Teatr La­

lek „Rabcio” działający w Rab­
ce, przygotowuje kolejną pre­
mierę dla najmłodszych widzów.
Sztukę „O tym jak Staszek Nie-
biesów dla śpiących rycerzy zbó­
jował” specjalnie dla „Rabcia”
napisała Barbara Kmicic. Spek
taki reżyseruje Krzysztof Nie-
siołkowski przy współudziale
Ireny Józefiak. Scenografia jest
dziełem Jerzego Boleckiego, któ­
ry od wielu lat jest nierozerwal­
nie związany z rabczańskim tea­
trem. (sś)

160 km... na dobę
DELIII (PAP). W Indiach zor­

ganizowano całodobowy wyścig
chodziarzy. Wygrał go 67-letni
wieśniak K. Sandbu ze stanu

Pendżab, który w ciągu 24 go­
dzin przemaszerował 160 km.

Ani jeden z jego konkurentów
nie ukończył konkurencji. Sand-
hu zagroził, że' w razie potrzeby
przejdzie w ciągu doby 175 kilo­
metrów.

Kwiecień

jak w przysłowiu
WARSZAWA (PAP). Fala chłodów zaczyna po­

mału ustępować W ciągu ostatniej doby nastą­
pi! niewielki wzrost temperatury.

. Instytut Meteorologii i Gospodarki Wodnej w

okresie od 11 do 15 kwietnia przewiduje począt­
kowo ocieplenie a pod koniec niewielkie ochło­
dzenie. Będzie zachmurzenie małe lub umiarko­
wane przeważnie bez opadów, temperatury mak­
symalne od plus 10 st Wiatry umiarkowane o-

kresami dość silne z kierunków południowych.
Pod koniec okresu spodziewane jest zachmurze­
nie umiarkowane, okresami duże z przelotnymi,
opadami. Wystąpi ochłodzenie Temperatury
maksymalne będą w granicach plus 5 do 10 st.
a minimalne od minus 1 do plus 4.st.

Brytyjska ekspedycja na K-2
LONDYN (PAP). W Londynie podano w po­

niedziałek do wiadomości, że 8-osobowa ekipa
wspinaczy brytyjskich podejmie próbę zdobycia
„K-2” — drugiej po Evereście najwyższej góry
świata. Na czele ekspedycji stoi Chris Bonning-
ton.

Ten słynny alpinista brytyjski oświadczył na

konferencji prasowej, że bagaż ekspedycji został

już skierowany w Himalaje drogą lądową. Wspi­
nacze planują wejście na szczyt zdobyty tylko
dwa razy w historii nie pokonaną jeszcze, wy­
jątkowo trudną granią zachodnią.

W skład ekspedycji na „K-2” wchodzi sześciu
członków wyprawy na Ererest w 1975 roku, pod­
czas której Chris Bonnington stanął na wierz­
chołku tej góry.

Nowe propozycje
Teatru STU

(INF. WŁ.) W maju, tuż obok
ogromnego namiotu „Intersal-
to”, stanie w Warszawie drugi
namiot, obliczony na 500—600
widzów. Będzie to własność Tea
tru „STU”. Udało się. bowiem,
dzięki ZPR-om, krakowskiemu
Zespołowi pomnożyć dobytek —

właśnie o ów namiot, określany
w języku członków „STU" ja­
ko... mobilny lub po prostu
...do wędrowania. Nietrudno się
więc domyślić, że i plany tea­
tru związane są w tym roku Z

(DOKOŃCZENIE NA STB. 2)

Pantera —

ludojad
w potrzasku

DELHI (PAP). Po dwóch miesiącach tropienia myśliwi indyj­
scy z himalajskiego 'kręgu Pauri-Garhwal zwabili w zasadzkę
i schwyta!' żywcem p-.nterę-ludojada, która od stycznia ub ro­
ku zabiła 18 osób i ryła postrachem miejscowych wieśniaków.
Pantera dała zwabić ?ię do zamaskowanej gałęziami I głazami
klatki, w które, na przynętę umieszczono kozę. Drapieżnika zi­
dentyfikowano po braku jednego kła, widocznym w śladach po­
gryzień na ciałach cf'er

Panterę przewieziono do ogrodu zoologicznego w Lakhnau —

stolicy starcu Uttai Przesz, .

Ostatnią ofiarą drapieżnika była 16-letnia dziewczyna, na­
padnięta 28 marca,

Maryla Rodowicz i Marek Grechuta w trakcie prób „Szalonej
lokomotywy”. Fot. J. Boguckj
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Z, Huszcza

wśród młodzieży

Wczoraj przebywał w Kra­
kowie wiceminister oświaty i

■wychowania gen. dyw. Zy­
gmunt Huszcza. Uczestniczył
on w spotkaniu z młodzieżą
harcerską i szkolną woje­
wództwa miejskiego krakow­
skiego, które odbyło się w

Zespole szkół Ekonomicznych
nr 3. W obecności kuratora
oświaty i wychowania Jana
Nowaka i komendanta Cho­
rągwi Krakowskiej ZHP Sta­
nisława Ciuły przyjął on

meldunek o realizacji zadań
podjętych przez młodzież
woj. miejskiego krakowskie­
go na rzecz budowy Centrum
Mrowia Dziecka. W części
artystycznej harcerze ze

Szczepu Tatrzańskiego im.
Hanki Sawickiej zaprezento­
wali program pt. „Aby prze­
trwało w młodej pamięci”.

Wc zoraj także wicemini­
ster spotkał się w Hucie im.
Lenina, z aktywem społecz­
no-politycznym kombinatu.
W trakcie spotkania I sekre­
tarz Komitetu Fabrycznego
HiL Józef Nowotny otrzy­
mał Medal Komisji Edukacji
Narodowej. (m)

Seminarium

w KK PZPR

E

RZYM (PAP). W poniedziałek
redakcja mediolańskiego dzien­
nika „La Republica” otrzymała
kolejny — piąty — list „Czer­
wonych Brygad”.

W nowym liście, liczącym po­
dobno kilkanaście stron pory­
wacze stwierdzają, iż „proces”
Aldo Moro jest kontynuowany
oraz że „żadne potajemne per­
traktacje nie mogą mieć miejsca
i nic nie powinno być ukrywa­
ne przed narodem”.

Zawartość przesyłki jaką o-

prócz mediolańskiej „La Repu­
blica” otrzymały jeszcze re­
dakcje innych gazet we Wło­
szech — to tylko fotokopie listu
skierowanego do rodziny Aldo
Moro i przejętego w sobotę
przez policję. Fotokopie nie

wnoszą więc żadnych nowych
elementów do sprawy — dono­
szą z Rzymu agencje prasowe.

Prokurator generalny Rzymu,
De Matteo, zdementował w po­
niedziałek krążące od dwóch dni
pogłoski, jakoby porywacze
przekazali taśmę magnetofono­
wą z nagranym głosem Moro.
Odmówił jednak udzielenia in­
formacji na temat treści listu
od porwanego polityka.

Zainteresowanie wzbudziła w

Rzymie wiadomość o przyjęciu
w poniedziałek na prywatnej
audiencji przez papieża Pawła
VI wikariusza Rzymu, kardyna­
ła Ugo Polettiego. Kard. Poletti
złożył w niedzielę wizytę mał­
żonce porwanego polityka, Eleo­
norze Moro.

BEJRUT (PAP). W czasie, gdy
w Libanie południowym utrzy­
muje się napięcie z powodu
przedłużającej się okupacji tego
kraju przez wojska izraelskie,
w Bejrucie doszło w niedzielę
do największego od dwóch mie­
sięcy incydentu zbrojnego mię­
dzy lewicą libańską a bojówka­
mi prawicowej Falangi. W wy­
niku wymiany ognia między
obu stronami 6 osób odniosło ra­
ny. Interweniował międzyarab-

ski korpus bezpieczeństwa, przy­
wracając spokój.

4
W Libanie południowym sy­

tuacja komplikuje się coraz bar­
dziej. Izraelskie wojska okupa­
cyjne nadal pozostają na swych
pozycjach, nie przekazując ich
oddziałom pokojowym ONZ. Je­
dnocześnie militarne ugrupowa­
nia prawicy libańskiej ucieka­
ją się często do użycia siły wo­
bec żołnierzy ONZ.

XVII edycja naszego konkursu

Boisko w każdej wsi
Już po raz siedemnasty ogłaszamy konkurs pod hasłem „Boisko

w każdej wsi”, „ośrodek wypoczynku, rekreacji i sportu w każ­
dej gminie”. Oczekujemy, że nasza akcja — podobnie jak w la­
tach ubiegłych — spotka się z żywym zainteresowaniem spor­
towców i działaczy wiejskich, że przyczyni się poważnie do roz­
woju bazy spoi to wej, rekreacyjnej i turystycznej w środowisku

Ziemia-źródło życia

Pośpiech liczony w dewizach

Wczoraj w Komitecie Kra­
kowskim PZPR odbyło się
kolejne seminarium zorgani­
zowane dla lektorów, Wy­
kładowców szkolenia polity­
cznego, aktywu wojewódz­
kiego i dziennikarzy poświę­
cone 60. rocznicy powstania
niepodległego państwa pol­
skiego. Z interesującym wy­
kładem wystąpił lektor KC,
doc. Zenobiusz Kozik, (ep)

(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)
Lata trwają doświadczenia za­

nim wprowadzi się do uprawy
nową odmianę warzyw, kwiatów

czy owoców. Prowadzi się tysią­
ce doświadczeń w polu, w

szklarniach., w specjalistycznych
laboratoriach, po to aby dostar­
czyć ludziom więcej i coraz lep­
szych produktów ogrodniczych.
I pomyśleć że cały ten wysiłek
może być zniweczony w mgnie­
niu oka. Cóż z tego, że po użyciu
broni neutronowej pozostałyby
szklarnie, laboratoria, doświad­
czalne gabinety skoro nie było­
by w nich żadnego życia, ani lu­
dzi, ani roślin a ziemia, która
coraz lepiej służy człowiekowi
nie mogłaby więcej rodzić z ta­
kim skutkiem jak obecnie. Dla­
tego robotnicze załogi naszych
gospodarstw, wybitni hodowcy
roślin, inżynierowie i technicy
mówią: nie — nigdy nie może
być tej broni masowej zagłady
dla zniweczenia życia na Ziemi.

To fakt, że prezydent Carter
odłożył decyzję w sprawie pro­
dukcji broni neutronowej. Ale
czy możemy być pewni, że jej
groźba nie zawiśnie znów za ja­

kiś czas? Przecież nie jest to de­
cyzja ostateczna, tylko granie na

zwłokę.
Własnymi oczyma widziałem

straszliwą tragedię, jaką wszy­
scy przeżywaliśmy w czasie II

wojny światowej. Zapewne nie

była ona jeszcze tak groźna, ja­
ka mogłaby być w wypadku u-

życia tych najnowocześniejszych
środków. Tragedia wielu naro­
dów świata, każdej polskiej ro­
dziny nakazuje powiedzieć je­
szcze raz: nie — przeciw tym,
którzy chcieliby tę tragedię
zwielokrotnić. (ep)*

Do niemilknących protestów
postępowej opinii publicznej
świata przyłączyli się także
członkowie Związku Inwalidów
Wojennych województwa miej­
skiego krakowskiego. W podję­
tej przez ZW ZIW w Krakowie
uchwale protestacyjnej czytamy
m. in.: „...My, kombatanci-inwa-
lidzi wojenni, będący symbolem
okrucieństw wojennych, mamy
prawo i obowiązek protestu
przeciwko każdemu zarzewiu
wojennemu, a szczególnie prze­
ciwko takim środkom jakim jest
bomba neutronowa...”.

(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)

jechał Pan na naradę do Huty
„Katowice”.

— Tych narad jest tyle, że
trzeba nawet było w świetlicy
wywiesić specjalny harmono­
gram. Termin przekazania całej
walcowni jest bardzo napięty, 15
czerwca chcemy uruchomić ciąg
walcowniczy. Największą trud­
nością jest teraz zorganizowanie
pracy wszystkim przedsiębior­
stwom, zabezpieczenie materia­
łów, sprowadzenie na czas urzą­
dzeń i maszyn. Zresztą powiem
tak: nowe systemy organizacji
budowy, to jest to, czego się w

Hucie „Katowice" uczymy.
— Wielkość przerobu na ten rok

jest ogromna: 2 mld zł w samym
tylko rejonie walcowni dużej!

— To zarazem obrazuje, jak

wiele w tym roku trzeba zrobić
naraz. Stąd koncentracja na tym
obiekcie sprzętu i ludzi. Wczoraj
pracowało tu 6 tys. 200 osób, po­
nad 350 żołnierzy.

Walcownia będzie wyposażona
w najnowocześniejsze urządzenia
francuskie i RFN-owskie. Część
wyposażenia była produkowana
przez polskie huty na licencji
firmy „SACK”. Rocznie walcow­
nia produkować będzie 550 tys.
ton szyn i 650 tys. ton kształtow­
ników. I szyny i kształtowniki to
w tej chwili u nas poważna po­
zycja w imporcie. Z chwilą uru­
chomienia walcowni, nie dość, że

przestaniemy płacić za te wyro­
by dewizami, to jeszcze znaczną
ilość zaczniemy eksportować.
Stąd pośpiech. Ile kosztuje każ­
dy dzień zwłoki — łatwo wyli­
czyć. (el)

wiejskim.
Z apelem o udział w naszym

konkursie zwracamy się do kół
Związku Socjalistycznej Mło­
dzieży Polskiej, Ludowych Ze­
społów Sportowych i szkół.

Konkurs organizowany jest w

woj. miejskim krakowskim
przez: Radę Wojewódzką LZS,
Zarząd Krak. ZSMP, Komendę
Chorągwi ZHP, Kuratorium
Oświaty i Wychowania, Wydz.
Kultury Fizycznej i Turystyki
Urzędu m. Krakowa, ZW LOK,
ZM ZOSP, WZSR, KZKR i re­
dakcję „Gazety Południowej”
Patronat nad konkursem objęły:

KK FJN i Woj. Rada Przyjaciół
LZS.

Nagrody:
Za zajęcie w konkursie czo­

łowych miejsc przewiduje się
nagrody pieniężne i nagrody w

postaci sprzętu sportowego.
W kategorii „Ośrodek wypo­

czynku, rekreacji i sportu w

każdej gminie” miejsce I —

20.000 zł, II — 15.000 zł, III —

10.000 zł.
W kategorii „Boisko w każdej

wsi” miejsce I — 15.000 zł, II —

10.000 zł, III — 7.000 zł.
Za wybudowanie obiektów dla

sportów zimowych, mlejscet
I—10.000zł,II —7.000zł,III —

5.000 zł.
Zgłoszenia do konkursu należy

nadsyłać do Rady Wojewódzkiej
LZS i redakcji „Gazety Połud­
niowej”.

★
Otrzymaliśmy już pierwsze

zgłoszenia do konkursu. LZS
„Płomień” w Zakrzowcu dekla­
ruje budowę boiska do piłki
nożnej, szatni i innych urządzeń.
Wartość prac 150 tys. zł.

Zbiorcza Szkoła Gminna w

Kłaju wybuduje boiska do pił­
ki ręcznej, siatkówki i koszy­
kówki. Wartość prac 50 tys. zł.

Hufiec ZHP Mogilany zgłosił
do konkursu wybudowanie skocz­
ni lekkoatletycznej oraz boiska
do siatkówki. (rm)

Zwycięstwa Hutnika i Śląska

W trosce o przyszły kształt

kultury narodowej

Wystawa grafiki
W sali BWA w Tarnowie

otwarto wczoraj wystawę
grafiki współczesnego twór­
cy radzieckiego Włodzimie­
rza Aleksandrowicza Wiet-
rogonskiego. Artysta jest o-

becnie związany z Instytu­
tem Malarstwa, Rzeźby i Ar­
chitektury im. Riepina w’

Leningradzie.
Wystawa poprzedza Cen­

tralne Ełimiąacje 17 Ogólno­
polskiego Konkursu Piosenki
Radzieckiej, które odbędą się
w Tarnowie, (eta)

Spotkanie
seniorów NOT

Z interesującą inicjatywą
spotkania seniorów kilku
stowarzyszeń NOT-owskich
(SIMP, SEP, PZTIB, PSHTS)
wystąpił Krakowski Oddział
NOT. Inż. Marian Kozłowski
— b. dyr. administracyjny
AGH, zaś przed wojną jeden
C budowniczych fabryki w

Mościcach, „dusza” przedsię­
wzięcia. wyjednał u władz
Politechniki Krakowskiej
zgodę na objęcie we włada­
nie przez okres trzech dni
pałacyku w Janowicach.

Przygotowano program i tak
doszło do tego dość niezwy­
kłego seminarium. ’ Natural­
nie sporo miejsca zajęły
wspomnienia, ale obok nich
przygotowano też wiele a-

irakcji turystycznych, od­
byto spotkania z seniorami
NOT-u w Tarnowie i No­
wym Sączu, zwiedzano za­
bytki obu województw, a

także najnowsze obiekty prze­
mysłowe. (cis)

Z dalekopisu
Q (tor) W PONIEDZIA­

ŁEK przybył do Dublina se­
kretarz generalny ONZ Kurt
Waldhcim i natychmiast roz­
począł rozmowy z przywód­
cami Republiki Irlandzkiej.
Dotyczą one szerokiego krę­
gu problemów, w tym sytu­
acji w Ulsterze.

@ W BELGIJSKIM mie­
ście Mons zainaugurowana
została odbywająca się co

trzy lata wystawa pn.
„Triennale Plakatu Politycz­
nego”. Przed otwarciem wy­
stawy specjalne jury przy­
znało pierwszą nagrodę pol­
skiemu grafikowi Pawłowi
Udorowicckiemu za plakat
pt. „Trzydziestolecie zwycię­
stwa nad faszyzmem”.

ęj PRZESZŁO 100 osób

zginęło 5 bm. podczas akcji
policyjnej przeciwko robot­
nikom z śroakowo-indyj-
skiej kopalni rudy żelaza w

Bailadilli (stan Madhja Pra-
desz).

Według wspomnianych
źródeł, policjanci otworzyli
ogień do mieszkańców kolo­
nii robotniczej.

© W NIEDZIELE w paki­
stańskiej kopalni węgla po­
łożonej w odległości ponad
1.000 km na południowy za­
chód od Islamabadu nastąpi­
ła katastrofa, w wyniku
której zginęło 6 górników, a

6 osób odniosło rany.
@ W PONIEDZIAŁEK, w

gmachu stuttgarckiego wię­
zienia Istammheim, został
wznowiony proces adwokata
Klausa Croissanta, obrońcy
kilku członków grupy anar­
chistycznej Baader-Meinhof.

(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)

wnież o znaczeniu kontaktu ar­
tysty polskiego z polskim społe­
czeństwem, z odbiorcą zagranicz­
nym.

W naradzie, którą prowadził
sekretarz KK PZPR Stefan Mar­
kiewicz i w której uczestniczyli

zastępca kierownika Wydziału
Kultury KC PZPR Eugeniusz
Mielcarek, wiceminister kultury
i sztuki Władysław Loranc —

wzięli udział rektorzy, pierwsi
sekretarze KU PZPR i przewo­
dniczący Zarządów Uczelnianych
SZSP — w ASP, PWST i PWSM.

(J)

Ochłodzenia nie przeszkadzają

W meczu rewanżowym o mi­
strzostwo ekstraklasy piłkarzy
ręcznych Hutnik Kraków poko­
nał wczoraj Wybrzeże Gdańsk
30:25 (16:14). Niespodzianki tym
razem nie było, ale zwycięstwo
nie przyszło gospodarzom łatwo.

Podobnie jak podczas niedziel­
nego spotkania, i tym razem pra­
wie przez cały mecz trwała za­
cięta, wyrównana walka. Kra­
kowianie zagrali lepiej taktycz­
nie, z większą wolą zwycięstwa.
„Hutnicy” rozpoczęli spotkanie
w dobrym stylu, przeprowadzili
kilka szybkich, pomysłowych ak­
cji i objęli prowadzenie, ale ich

przewaga była niewielka (naj­
wyżej trzy bramki). Piłkarze
Hutnika grali jednak nierówno,
obok dobrych momentów mieli
okresy przestojów, popełnili kil­
ka rażących błędów. Ambitnie
walczący gdańszczanie zdołali to

natychmiast wykorzystać i w 45
min. objęli po raz pierwszy w

tym meczu prowadzenie (22:21).
„Hutnicy” na szczęście zmobili­

zowali się, odrobili szybko straty
bramkowe, a w końcówce ich

przewaga była już wyraźna. Go­
ście nie wytrzymali spotkania
kondycyjnie.

Bramki dla Hutnika zdobyli:
Garpiel 8, Wiłkowski 7, Kału-
ziński 5, Gawlik 4, Gmyrek i

Przybyło po 3, najwięcej dla
Wybrzeża: Nowak 7, Panas, Po-
ideralski i Predehl po 5.

W drugim wczorajszym meczu

Śląsk Wrocław pokonał Gwardię
Opole 30:17 (13:9). Tym samym
wrocławianie utrzymali pięcio­
punktową przewagę w tabeli
nad Hutnikiem. T. G.

1, Śląsk 28 42 711—628
2. Hutnik 28 37 729—654
3. Spójnia 28 30 580—550
4. Anilana 28 28 598—618
5. Pogoń 28 27 564—557
6, Stal 28 27 603—612
7. Gwardia 28 25 530—572
8. Wybrzeże 28 23 644—659
9. Grunwald 28 23 614—629

10. Wisła 28 18 601—698

0—181 i,..

.„już połączenie Kraków — Nowy Sącz
(Inf wł.) Od dnia 31 marca br.

mieszkańcy Krakowa uzyskali
możliwość automatycznych połą­
czeń telefonicznych z Nowym
Sączem. Telefonując należy wy­
brać numer kierunkowy 0-181 i
bez czekania na sygnał numer

abonenta. Trzeba też wiedzieć, że
za pośrednictwem Automatycz­
nej Centrali Międzymiastowej
można uzyskać połączenie z na­
stępującymi miejscowościami na

terenie woj. nowosądeckiego:
Czorsztyn, Frydman, Łapsze Ni­
żne, Maniowy, Niedzica, Sromo­
wce. Telefonując z Krakowa do
tych miejscowości należy wybrać

numer kierunkowy 0-18777 i od
razu numer abonenta. Również
w marcu włączone zostały do ru­
chu automatycznego miejscowo­
ści: Bojnie, Czuryły, Domanice,
Houbla, Krześlin, Mokobody, Ni­
wiski koło Siedlec, Wodynie,
Zbuczyn, Żeliszew. Numery kie­
runkowe do tych miejscowości
podane są w informatorze do­
ręczanym abonentom w naszym
mieście. Automatyczna łączność
rozwija się więc coraz bardziej,
o korzyściach z niej płynących
nie trzeba chyba nikogo przeko­
nywać....

(DOKOŃCZENIE ZE STR. I)
nie niektórych robót potowych.
Nie wszędzie przebiegają jednak
one bez zakłóceń. Powodują je
najczęściej braki części zamien­
nych do maszyn. Już obecnie
kierownictwo Krakowskiego
Związku Kółek Rolniczych za­
stanawia się czy nie zdemonto­
wać kilka kosiarek rotacyjnych,
aby częściami z nich uzupełnić
pozostałe maszyny. Paradoksem
jest bowiem, że w okresie nasi­
lenia prac potowych nie ma mo­
żliwości zakupu potrzebnych e-

lementów.
Rolnicza wiosna nie hamuje

także działań zmierzających do
rozwijania bazy produkcyjnej.
Wystarczy powiedzieć, że w br.
same tylko Spółdzielnie Kółek
Rolniczych pomagają przy orga­
nizacji 15 gospodarstw specjali­
stycznych i 30 zespołów produk­
cji zwierzęcej. Najlepsze wyniki
osiągają SKR w Czernichowie i

Młodziejowicach, które objęły o-

pieką gospodarstwa specjalizu­

jące się w hodowli macior i by­
dła, SKR Liszki — gospodarstwa
specjalizujące się w odchowie
cieląt, SKR Proszowice, która
pomaga producentom buraka cu­
krowego, natomiast SKR Goł­
cza specjalizuje się w usługach
kompleksowych. Należy podkre­
ślić, że spółdzielnie w wojewódz­
twie miejskim krakowskim po­
siadają około 330 gospodarstw
tzw. patronackich.

Wczorajszy wyjazd dyrekto­
rów SKR do specjalistycznych
gospodarstw hodowlanych w re­
jonie Iwanowic i Gołczy, w

którym wzięli również udział:
prezes KK ZSL Władysław Ca-

baj, ■'wiceprezydent miasta Kra­
kowa Eugeniusz Janczarski, pre­
zes KZKR Wiesław Woda —

wykazał, że budowa nowych o-

biektów inwentarskich specjali­
stycznych gospodarstw hodowla­
nych połączona z własnym za­
pleczem paszowym przynosi naj­
lepsze wyniki ekonomiczne.

(cm)

„lnter-Krak-78’’

Międzynarodowy zlot

caravaningu w Krakowie
| Imprezą inaugurującą tego-
i roczny sezon turystyki moto-

g rowej w naszym kraju bę-
| dzie IV międzynarodowy zlot
i caravaningu „Inter-Krak-78” or­

ganizowany w dniach 6-9 maja
br. na campingu „Krak” w Kra­
kowie przez sekcję carayaningo-
wą Klubu Motorowego Górników

Ii Energetyków w Bytomiu przy
współudziale KPT „Wawel-Tou-
rist”. Obok Polaków udział w

imprezie zapowiedziały kluby z

CSRS i NRD, a spodziewany jest
także przyjazd, zmotoryzowanych
turystów z przyczepami ze Skan­
dynawii i Europy Zachodniej.

Dla uczestników zlotu przewi­
dziano atrakcyjny program tu­
rystyczny obejmujący zwiedzanie
zabytków Krakowa, wycieczki
w okolice miasta, a także gry
terenowe dla zmotoryzowanych
oraz wymianę doświadczeń przez
konstruktorów przyczep campin­
gowych. Krakowianie natomiast
będą mogli obejrzeć wystawę
ciekawego wyposażenia przyczep
oraz interesujących rozwiązań
konstrukcyjnych, a także defila­
dę ulicami miasta przybyłych na

zlot samochodów z przyczepami
1 posłuchać górniczego chóru
„Halka” z Bytomia. (wam)

Nowe propozycje

Lubański trenuje
w Warszawie

Lubański już w Warszawie,
Napastnik FC Lokeren przybył
w poniedziałek do stolicy i trer

nuje wraz z pozostałymi piłka­
rzami, przygotowując się do
meczu z Irlandią. Ż 22 kadro-
wiczów zwolniony z treningu
był Kwaśniewski (drobna nie­
dyspozycja), a Kasperczak, któ­
ry dalej odczuwa dolegliwości,
ćwiczył indywidualnie.

W kilku wierszach
@ Długopolski zajął III miej­

sce w zawodach w dwuboju kla­
sycznym w Kirowsku. Zwycię­
żył Czaszczin (ZSRR).

@ Ryszard Szurkowski w roze­
granym w Miliczu ulicznym kry­
terium w kategorii seniorów na

trasie okrężnej 63 km zajął pier­
wsze miejsce zdobywając 41 pkt.

W pierwszej rundzie mię­
dzynarodowego turnieju teniso­
wego w Monte Carlo Wojciech
Fibak miał za przeciwnika Pe­
tera Hutkę (CSRS) i odniósł ła­
twe zwycięstwo 6:4, 6:1.

Orzeł Piaski Wielkie — Kabel
4:0, Borek — Grębałowianka 3:0,
Garbarnia Ib — Wisła Ib 0:0,
Skawinka — Clepardia 3:1, Cra-
covia Ib — Słomniczanka 1:0,
Hutnik Ib — Raba Dobczyce 3:1,
Czarnochowice — Prądniczanka
2:1,

1.
2.
3.
4.
5.
6.
7.
8.
9.

10.
11.
12.
13.
14.
15.
16.

Prokocim — Wanda 4:i0.
Wisła Ib Kr. 19 32 45—14
Skawinka 19 32 42—14
Prokocim 19 30 37—10
Cracovia Ib 19 22 30—18
Hutnik Ib N. H. 19 21 29—21
Garbarnia Ib 19 21 26—16
Borek 19 19 22—19
Kabel 19 13 26—23
Czarnochowice 19 18 27—30

Grębałowianka 19 18 27—32

Prądniczanka 19 18 23—34
Orzeł Piaski W. 19 16 21—25
Wanda N. H. 19 13 17—29

Clepardia 19 13 10—30
Słomniczanka 19 9 15-29
Raba Dobczyce 19 5 14—65

Laureaci Olimpiady
Biologicznej

10 bm. w Uniwersytecie
Warszawskim odbyło się u-

roczyste zakończenie VII
Olimpiady Biologicznej, zor­
ganizowanej pod hasłem
„Przyrodnicze podstawy
kształtowania środowiska
człowieka”.

Nagrody I stopnia zdobyli:
Bogusław Pałczyński z II LO
we Wrocławiu, Waldemar
Jałocha z I LO w Pabiani­
cach, Małgorzata Kempny z

LO w Czechowicach-Dziedzi-
cach oraz Ryszard Jonakow-
ski i Andrzej Fugiel z I LO
w Nowym Sączu.

Znaleziono

zwłoki

barona

Brachta
•BRUKSELA (PAP). Prokura­

tura w Antwerpii zakomuniko­
wała w poniedziałek, że w po­
bliskiej wiosce znaleziono zwło­
ki uprowadzonego 7 marca br.
belgijskiego przemysłowca Char-
lesa Brachta.

Według informacji przedsta­
wiciela policji belgijskiej, zwło­
ki Charlesa Brachta znaleziono
na wysypisku śmieci pod
Antwerpią.

Jak oświadczył prokurator
królewski w Antwerpii Ch. V.
Bracht, zmarł na skutek ran

odniesionych w czasie porwa­
nia, miesiąc temu, 7 marca br.
Na konferencji prasowej w

Antwerpii prokurator oświad­
czył, że sekcja zwłok ustaliła,
iż Bracht nie żył już od mie­
siąca.

(O
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POGODA
KRAKOWSKIE BIURO

PROGNOZ IMGW INFOR­
MUJE: Polska znajduje się
mc. skraju rozległego wyżu
znad Europy południowo-
wschodniej. Od zachodu
Europy przemieszcza się wol­
no zatoka niżowa. Zachmu­
rzenie małe, w ciągu dnia
wzrastające do umiarkowa­
nego i miejscami da dużego,
zwłaszcza w województwach
zachodnich. Temperatura
maksymalna to dzień od 10
do 15, minimalna w nocy od
2 do 0, lokalnie ok. —3. Wy­
soko w Tatrach temperatu­
raod—3wdzieńdo—9w
nocy. Wiatry słabe i umiar­
kowane z kierunków połud­
niowych, skręcające stopnio­
wo na zachodnie. W Tatrach
wiatry w godzinach popo­
łudniowych przejściowo dość
silne z kierunków południo­
wych.

BIOMET INFORMUJE: Sy­
tuacja biomet korzystna o

tendencji do pogorszenia się.
Widzialność dobra, drogi
miejscami śliskie.

"~2, 3, 4, 6

Absolwent szkoły teatralne] w teatrze

(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)
prezentowaniem spektakli poza
Krakowem.

„STU” rozpocznie wyjazdy
od stolicy. Tam bowiem, 14 ma­
ja, wystawiane będą wymien­
nie przez dwa, trzy tygodnie
sztuki: „Pacjenci" oraz „Szalo­
na lokomotywa” (jednak wcześ­
niej, prawdopodobnie 20 kwiet­
nia „Pacjentami”

' Teatr „STU”
wznowi swój sezon teatralny w

Krakowie).
Po Warszawie, kolej na Ham­

burg. Na zaproszenie Teatru
„Schauspiel Haus" krakowscy
artyści zaprezentują w RFN

„Pacjentów".
Niezależnie od występów — w

samym teatrze panuje gorąca
atmosfera towarzysząca pracy
nad nowym spektaklem — „O-
peretką” Gombrowicza, która
wystaiciana będzie również w

namiocie! Premiera zaplanowana
jest na okres letni. Sztukę zin-
scenizował i reżyseruje Krzysz­
tof Jasiński, muzykę opracował
Krzysztof Szwajger. Warto do­
dać, że K. Jasiński w okresie
wakacyjnym przez 6 tygodni
przebywać będzie w Meksyku,
gdzie gościnnie reżyserował bę-

dzie także „Operetkę” Gombro­
wicza.

W planach „STU" na rok bie­
żący przewidziany jest też wy­
jazd jesienią do Belgii, Francji,
Holandii. Właśnie z „Operetką".
Nim to jednak nastąpi „STU”
(od 5 do 16 września) będzie go­
spodarzem II Międzynarodowego
Biennale Teatru Amatorskiego,
odbywającego się pod egidą To­
warzystwa Kultury Teatralnej.

Informacja o Teatrze „STU”
nie byłaby pełna, gdyby nie

wspomnieć i o innych planach
zespołu. O tych, które są ściśle
związane Z... remontem nowej
siedziby. Zaawansowana jest bo­
wiem adaptacja pomieszczeń
przy al. Krasińskiego i wszyst­
ko wskazuje na to, że teatr i-

naugurując 13. rocznicę swej
działalności w dniu 20 lutego
1979 roku, na nowej scenie za­
prezentuje nową, szóstą już
wersję „Sennika polskiego”.

Galeria Teatru „STU", z uwa­
gi na remont lokalu, czasowo

jest nieczynna. Ale wznowi ona

swą działalność już niebawem
— w czerwcu zaprezentowane
będą „Foto-grafizmy” Romana
Cieślewicza. (tb)

(Inf. wł.) Nader mądrze zro­
biła Państwowa Wyższa Szkoła
Teatralna w Krakowie, która

jest współgospodarzem Ogólno­
polskiego Spotkania Szkół Tea­
tralnych: drugi, wczorajszy
dzień spotkań rozpoczęła poka­
zem wybranych prac egzamina­
cyjnych studentów I, II i III ro­
ku. Był to bardzo swoisty spek­
takl, sprawdzian, ukazujący za­
równo temperamenty twórcze

pedagogów, jak i dość bogate
możliwości młodzieży uczącej
się (ćwiczenia dykcyjne, ele­
mentarne zadania aktorskie,
piosenka, taniec).

W popołudniowej części obrad
w „Kuźnicy” wystąpili z refe­
ratami programowymi Kazi­
mierz Braun — dyrektor Tea­
tru Współczesnego im. E. Wier­
cińskiego we Wrocławiu oraz

Izabela Cywińska — dyrektorka
Teatru Nowego w Poznaniu.

Mówili oni o absolwencie wy­
działu aktorskiego w teatrze, je­
go pierwszych pracach, jego u-

miejętnościach, sprawności arty­
stycznej, postawie ideowej.

Wieczorem dano w Teatrze
„Groteska” przedstawienie dy­
plomowe studentów IV roku
PWST w Warszawie „Henryka
IV” Szekspira w reżyserii Jana

Kulczyńskiego.
Dzisiaj kolejny dzień obrad i

przyjęcie wniosków dotyczących
programu nauczania w wyż­
szych szkołach teatralnych Kra­
kowa, Warszawy i Łodzi.

Wczoraj w spotkaniu udział
wzięli: przedstawiciel Wydziału
Kultury KC PZPR Zygmunt Ja­
gielski, wiceminister kultury i
sztuki Władysław Loranc oraz

dyrektor Zarządu Szkół Arty­
stycznych MKiS Janusz Nowic­
ki. (jędrz)

W:lIzieniia katastrofa lotnicza
BONN (PAP). Koło Mendig w

pobliżu Koblencji wydarzyła się
katastrofa lotnicza. Jeden z

trzech znajdujących się w sa­
molocie skoczków spadochrono­
wych przez nieuwagę otworzył
zapasowy spadochron i w tym
momencie został z ogromną
siłą rzucony na urządzenia ste­
rownicze. Wskutek uderzenia u-

rządzenia sterownicze zostały u-

szkodzone i samolot runął na

ziemię. 28-letni pilot poniósł
śmierć na miejscu.

Jeden ze skoczków — począt­
kujący spadochroniarz — złamał

nogę przy lądowaniu. Drugi zo­
stał „wyssany z maszyny” i

przy lądowaniu odniósł ciężkie
obrażenia. Trzeci wylądował
odnosząc szwanku. Pilot nie
miał spadochronu.

SADOWNICY!
Już należy przystąpić do ochrony jabłoni przed parchem.
W tym celu konieczne jest niezwłoczne opryskiwanie drzew

preparatem MIEDZIAN 50 w rozcieńczeniu 10 dkg na 100 1

wody.
W sadach o słabo zawiązanych pąkach kwiatowych zaleca

się przeciw kwieciakowi dodać Metox płynny 30, w ilości
0,6 1 na 100 1 cieczy.

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 6 kwietnia
1978 r. zmarł

inż. Józef TUZIM
zastępca dyrektora Oddziału Eksportu naszego Przedsię­

biorstwa, odznaczony Srebrnym Krzyżem Zasługi.
W Zmarłym straciliśmy oddanego pracownika, zaanga­

żowanego aktywistę społecznego i ofiarnego kierownika
naszej działalności eksportowej przy budowie gazociągu
orenburskiego w Związku Radzieckim.

Rodzinie Zmarłego składamy wyrazy współczucia.
DYREKCJA, KOMITET ZAKŁADOWY PZPR

I RADA ZAKŁADOWA PRZEDSIĘBIORSTWA
TRANSPORTOWO-SPRZĘTOWEGO BUDOWNICTWA

„TRANSBUD — NOWA HUTA” W KRAKOWIE

Siatkarki

Nowego Sącza
walczę o I! ligę

Wśrodę—12bm.wsaliWCKS
„Dunajec” rozpoczynają się stre­
fowe eliminacje w piłce siatko­
wej kobiet o wejście do II ligi.
W szranki stają następujące dru­
żyny: KKS „Sandecja”, Kole­
jarz II Katowice, Lechia Kielce,
3 drużyny AZS: Biała Podlas­
ka, Częstochowa, Rzeszów.

Gospodarze wystawiają naj­
młodszą drużynę, prowadzoną
przez trenera Stanisława Hebdę,
która chce zająć jedno z dwóch
premiowanych miejsc kwalifiku­
jących do rozgrywek półfinało­
wych. Pierwsze spotkanie siat­
karki „Sandecji” rozegrają z

„Kolejarzem” II Katowice.
(k-b)

Z Cracoviq na mecz

do Tarnowa

Dla sympatyków klubu Cra-
covia organizuje we środę wy­
cieczkę do Tarnowa na mecz

piłkarski o mistrzostwo klasy
międzywojewódzkiej z tamtej­
szą Unią. Bliższych informacji
udziela sekretariat klubu ul.
Manifestu Lipcowego 27, teł.
293-56.

Losowanie grup
eliminacyjnych MŚ

w siatkówce
W poniedziałek odbyło się w

Rzymie losowanie grup elimina­
cyjnych tegorocznych mis­
trzostw świata w

' siatkówce.
Polskie siatkarki znalazły się

w grupie „E” mistrzostw wraz

z zespołami Węgier, ChRL i
Chile. Mistrzostwa odbędą się
od23.08do7.09wZSRR.

Łatwych przeciwników w

grupie eliminacyjnej wylosowali
polscy siatkarze, broniący mis­
trzowskiego tytułu. Polacy spot­
kają się we Włoszech (20. 09 —

1. 10) z zespołami Meksyku, Fin­
landii i Wenezueli w grupie
„B”.

Dziś Wisła Ib -

Cracovia
Ćwierćfinałowe rozgrywki

piłkarskie o Puchar Polski na

szczeblu okręgu wyznaczone zo­
stały na środę 12 kwietnia br.,
ale już dzisiaj o godz. 16 na sta­
dionie GTs Wisła rozegrany zo­
stanie mecz Wisła Ib — Craco-
via. Natomiast jutro, również o

godz. 16 mecze Prokocim —

tlutnik Ib oraz Cracovia Ib —

Wawel (gospodarze na pierw­
szym miejscu).

Wyniki I kolejki rundy wio­
sennej 2. IV. 1973. Wisłoka Ib
Dębica — Tamel Tarnów 4:0,
Metal Tarnów — MS BKS Bo­
chnia 2:1, Dunajec Dmitrowska
Góra — Błękitni Tarnów 0:9,
Wisła Szczucin — Podkarpacie
0:2, Tarnovia Ib — Żabno 3:2,
Chemik Ib Pustków — Unia
Niedomice 7:1.

Druga kolejka rundy wiosen­
nej 9. IV. 78 r. Chemik Ib Pust­
ków — Wisłoka Ib 1:1, Unia Ib
Tarnów — Tarnovia Ib 2:0,
Błękitni Tarnów — Metal Tar­
nów 0:1, Tamel Tarnów — MS
BKS Bochnia 2:0, Żabno — Wi­
sła Szczucin 1:3, Podkarpacie -e

Dunajec Dmitrowska Góra 0:0.

1. Metal Tarnów 16 25 32—11
2. Wisłoka Ib Dęb. 16 20 41—24
3. Tamel Tarnów 16 19 21—20
4. Błękitni Tarnów 16 19 25—12
5. Chemik Ib Fust. 16 1S 22—18
6. Wisła Szczuc. 16 17 2S—35
7. BKS Bochnia 16 16 26—21
8. Tarnovia Ib 16 16 16—17
9. Unia Ib Tarnów 15 15 26—18

10. LZS Podkarpacie 16 12 16—30
11. Unia Niedomice 15 11 14—36
12. LZS Żabno 16 10 18—24
13. Dunajec Dmit. G. 16 6 11—35

,NOWO$AD6CKA UGfi .

' WOJEWÓDZKA -

SPORTOWE
Na martwym punkcie

Sprawa udziału Beckenbauera
w finałach Mundialu-78, utknęła
na martwym punkcie. Związek
piłkarski RFN otrzymał od klu­
bu New York Cosmos list, w

którym stwierdzono, że kierow­
nictwo Cosmosu nie ma nic prze­
ciwko temu, aby zwolnić Bec­
kenbauera na turniej finałowy
w czerwcu, natomiast nie wy­
raża zgody, aby piłkarz ten brał
udział w przygotowaniach repre­
zentacji RFN do argentyńskich
finałów.

Wspólny rynek
a piłka nożna

W Brukseli działacze piłkarscy
9 krajów zachodniej Europy na­
leżących do EWG podpisali akt
dotyczący zmiany barto klubo­
wych i zasad kontraktowania za­
wodników zagranicznych. Posta­
nowiono m. in., że nie będą sto­
sowane żadne ograniczenia przez
kluby 9 krajów wobec graczy

przybyłych z pozostałych państw
EWG oraz że po 5 latach piłkarz
— obcokrajowiec będzie trakto­
wany jako „należący do kraju”,
w którym gra mecze ligowe.

Prognozy Crosicsa
Mistrzostwo świata w Argen­

tynie zdobędą piłkarze drużyny
gospodarzy lub Brazylii —

stwierdził były znakomity bram­
karz reprezentacji Węgier, Gyu-
la Grosics — drużynom europej­
skim nie daję w Argentynie
większych szans. Naszej repre­
zentacji natomiast uda się zająć
miejsce wśród najlepszych ośmiu

zespołów świata.

Piosenka o piłkarskich MS
Piłkarze drużyny narodowej

RFN zaprezentowali swoje mo­
żliwości wokalne. W studio to

Kolonii zawodnicy zespołu mi­
strzów świata nagrali piosenkę
wraz z Udo Juergensem. Temat

piosenki związany jest z piłkar­
skimi mistrzostwami świata.

Harnaś Tymbark — Star
Nowy Sącz 0:3, Czarny Dunajec
— Wierchy Rabka 0:2, Sande­
cja Ib — Glinik Ib 1:0, Kolejarz
Stróże — Poroniec Poronin 3:0,
Sokół Stary Sącz — Motor Nowy
Targ 2:2, Dunajec Nowy Sącz —

Limanovia 1:2, Barciczanka —

Grybowia 2:0.
1. Dunajec N. S.
2. Limanovia
3. Sandecja Ib
4. Wierchy Rabka
5. Glinik Ib Gorlice
6. Kolejarz Stróże
7. Harnaś Tymbark
8. Star Stary S.
9. Grybowia Gryb.

10. Motor N. Targ
11. Barciczanka
12. Sokół Stary S.
13. Poroniec Poroń.
14. LZS Czarny D.

17 26 41—21
17 26 39—14
17 25 59—14
17 23 34—14
17 21 37—2i
17 19 26—21
17 17 28—35
17 16 23—30
17 13 24—33
17 13 18—29
17 13 17—32
17 10 22—33
17 10 16—35
17 6 15—59

Lajkonik
DUŻY LAJKONIK

I los.: 4, 15, 26, 33, 48, dod. 8.
Końc. band, po 20 zł: 85S9.

MAŁY LAJKONIK
Ilos.: 2,5,9,13,24,25.
II los.: 1, 5, 12, 20, 24, 27.
Końc. band.: 3494.
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Pekińskie ńlo Straussai

BONN (PAP). W organie pra­
sowym Franza Josefa Straussa,
tygodniku „Bayernkurier” z 8.
IV. 1978 r., szef prasowy grupy
parlamentarnej CSU, N. Schaefer
dokonał entuzjastycznego bilansu
niedawnej wizyty 20-osobowęj
grupy posłów chadeckich w Chi­
nach.

Autor podkreśla z satysfakcją,
że emisariusze Straussa wyróż­
nieni zostali przez gospodarzy,
jak żaden z dotychczasowych go­
ści zagranicznych. M. in. byli oni

pierwszymi, którzy otrzymali
możliwość podróży po hermety­
cznie dotychczas zamkniętej dla

obcych prowincji Seczuan, zaś
podczas zwiedzania systemu tu­
nelów podziemnych, przygotowa­
nych na wypadek wojny, złama­
no po raz pierwszy absolutny do­
tychczas zakaz fotografowania,
pozwalając gościom z CSU swo­
bodnie operować kamerą. Dostą­

pili oni też bezprecedensowego
zaszczytu spotkania się z najbar­
dziej doborową jednostka, woj­
skową — trzecią stołeczną dywi­
zją gwardyjską.

Faktem bez precedensu było
również, że chadecy z RFN zosta­
li poinformowani o negatywnej
odpowiedzi Pekinu na radziecką
propozycję normalizacji stosun­
ków międzypaństwowych, zanim

jeszcze wiadomość ta została o-

głoszona publicznie.
Strauss, którego wiceprzewo­

dniczący KP Chin Ten Siao-ping
nazwał „swym przyjacielem”
przekazał przez przewodniczące­
go delegacji Zimmermanna chiń­
skiemu kierownictwu osobisty
list. W tych dniach podano do
wiadomości, że Strauss wybiera
się ponownie do Pekinu — już
po raz trzeci w ciągu czterech o-

statnich lat.

Elektrostymulacja — nadzieją
sparaliżowanych?

WARSZAWA (PAP). Uszkodzenia rdzenia krę­
gowego, będące najczęściej następstwem wypad­
ków komunikacyjnych, a latem — niefortun­
nych skoków do wody — kończą się przeważnie
upośledzeniem funkcji nóg i rąk, ich niedowła­
dem lub wręcz paraliżem. Tradycyjna terapia
farmakologiczna takich przypadłości nie daje,
jak dotąd, szczególnie dobrych wyników. Obser­
wuje się jednocześnie ujemny wpływ długotrwa­
łego oddziaływania farmaceutyków na organizm.

Obecnie pojawił się nowy, obiecujący kierunek
leczenia porażeń rdzeniowych. W Instytucie Bu­
dowy Sprzętu Precyzyjnego i Elektronicznego
Politechniki Warszawskiej opracowano specjalne
urządzenia do elektrostymulacji układu nerwo-

wo-mięśniowego Oddziaływanie słabymi bodź­
cami elektrycznymi na odpowiednie partie or­
ganizmu przyspiesza, zdaniem specjalistów, re­
generację włókien nerwowych — a więc, proces
przywracania sprawności porażonym kończy­
nom. Elektrostymulacja jest też skutecznym
środkiem przeciwbólowym, nie dającym żadnych
niepożądanych skutków ubocznych.

Urządzenie skonstruowane przez specjalistów z

PW składa się z części wewnętrznej, wszczepia­
nej pacjentowi i części zewnętrznej — bateryj­
nego zasilacza i systemu telemetrycznego. Część
wewnętrzna — to stymulator wszczepiany pod
skórę. Do niego dołączone są elektrody, które

implantuje się w bezpośrednie sąsiedztwo uszko­
dzonego miejsca. Zasilacz dostarcza stymulato­
rowi energii w postaci fali elektromagnetycznej
i jest z reguły umieszczany w bezpośrednim jego
sąsiedztwie. Natomiast system telemetryczny
służy do pomiaru i regulacji bodźców stymula-
cyjnych.

Pierwsze egzemplarze urządzeń są poddawane
szczegółowym badaniom klinicznym m. in. w

Klinice Rehabilitacji warszawskiej Akademii
Medycznej w Konstancinie. Za wcześnie jeszcze
na formułowanie ocen — zarówno urządzenie,
jak i sama metoda terapeutyczna są nowościami.

Uzyskane dotychczas rezultaty potwierdzają jed­
nak tezę, iż elektrostymulacja może znacznie
usprawnić proces rehabilitacji osób z poraże­
niami.

W warunkach ogrodów zoologicznych niezmiernie rzadko przy­
chodzą na świat drapieżniki z rodziny kotów: l er w ale. Ten

piękny serwatek urodził się przed miesiącem w krakowskim
7.00. Waży już ponad 5 kilogramów. Po raz pierwszy pozuje
fotoreporterowi. Fot. ANDRZEJ TURCZANSKI

W Japonii

Farmakologia
przeciwh

nadmiernemu

przyrostowi
naturalnemu

NOWI JORK (PAP). Dr Shigeo Takagł z jednej z tokijskich
uczelni medycznych opracował środek farmakologiczny, który w

początkowym okresie ciąży powoduje usunięcie płodu przez or­
ganizm kobiety. Podstawowym składnikiem tego środka — jak
informuje amerykański tygodnik „Time” — jest jedna z prosta-
glandyn, przypominająca hormon, który powstaje najprawdopo­
dobniej w prostacie, środek ów w postaci czopków stosowany

dopochwowo między 12 a 37 dniem po ustaniu miesiączkowania
w 86 proc, przypadków powodował „naturalne” poronienie w

ciągu tygodnia.
Światowa organizacja zdrowia, zainteresowana pracami japoń­

skiego naukowca, zaleciła przeprowadzenie dalszych tostów z

nową substancją głównie pod kątem jej ubocznego wpływu na

organizm kobiety. Stosowane dotychczas w celu wywołania
sztucznego poronienia nlesyntetyczne prostaglandyny powodowa­
ły nierzadko m. in. zaburzenia żołądkowe, wymioty, biegunkę.
Nowy środek, jeśli przejdzie pomyślnie próby kliniczne, ma

szansę stać się istotną bronią przeciwko nadmiernemu przyro­
stowi naturalnemu.

Mając odpowiedni sprzęt

Górskie rolnictwo

Wióżfe produkować więcej
fidzi pan ten

splacheć ziemi
na górze pod
lasem, porosły
wrzosem? By-

99 łaby piękna
trawa, ale na myśl, jak ten ka­
wałek uprawić, trawę skosić i
zwieźć to na dół — ciarki mnie
przechodzą” — mówi rolnik z

Kosarzysk. W gminach typo­
wo górskich województwa no­
wosądeckiego od dziesięciole­
cia rolnicy wołają: „Gdybyśmy
mieli stosowny sprzęt, to wy­
żywimy każdą ilość bydła”.
Rolnikom wtórują naukowcy:
z 4 min ha gruntów górskich i
podgórskich w kraju — blisko
50 proc, ziemi zalega stromiz­
ny praktycznie niedostępne
dla sprzętu i środków trans­
portowych — konwencjonal­
nych, przydatnych na pozosta­
łym obszarze. Przekroczenie
progu — powyżej 12 stopni na­
chylenia oznacza — licząc naj­
oględniej dodatkowo 30 min t

masy zielonej. W tym kontek­
ście koncepcja zmechanizowa­
nia procesów uprawy ziemi w

strefie górskiej urasta do pro­
blemu.

„Jednym z podstawowych
zadań jest zasilanie gospodarki
w nowy, dostosowany do wa­
runków górskich i podgórskich
sprzęt” — stwierdza uchwała
wspólnych obrad KW PZPR i
WK ZSL w Nowym Sączu.
Choć dokument liczy

’ 2 lata

nadal jest aktualny. Czas i ży­
cie płynie, a sprzętu, który
byłby wyręką dla rolnika jak
nie było tak nie ma.

Ma województwo nowosą­
deckie prawie 5 tys. szt. ciąg­
ników, sporo maszyn towarzy­
szących — ale to sprawy zago­
spodarowania stromizn, które
w tych warunkach mogą być
atutem rolnictwa wcale nie
rozwiązuje.

W Krynicy-Bradowcu od 17
lat istnieje Zakład Oceny
Sprzętu Rolniczego Instytutu
Budownictwa, Mechanizacji i
Elektryfikacji Rolnictwa. W
styczniu 1977 r. przystąpiono
tu do szczegółowego opracowa­
nia tematu: „Zestaw maszyn
do zbioru zielonek w górach”.
W listopadzie tego samego ro­
ku opracowanie było gotowe.
Autorzy wyszli z założenia „W
warunkach polskich należy
przyjąć zasadę, że stromizna
rzędu 12 stopni (20 proc.) sta­
nowić powinna górną granicę
uprawy roli z przemiennymi
użytkami zielonymi w płodo-
zmianie, a gospodarkę na po­
lach położonych na większych
spadach oprzeć wyłącznie na

użytkach zielonych”.
Do uprawy użytków zielo­

nych zaś potrzebne są raptem
2 zestawy: wielozadaniowy
transporter rolniczy z nadwo­
ziem objętościowym; urządze­
niem za i rozładowczym oraz

samobieżny środek energetycz­

ny o b. niskim zawieszeniu z

kosiarką, zgarniaczem poko­
sów, zaczepianą przetrząsaczo-
zgrabiarką. Konieczna też była
taka kalkulacja, by propono­
wane zestawy wychodziły ta­
niej niż znane w świecie i co

ważniejsze, by można je było
kompletować przy minimal­
nych przeróbkach — na bazie
tego, co przemysł maszyn rol­
niczych już produkuje. Insty­
tut Maszyn Rolniczych w Po­
znaniu gotów jest przygotować
zmodyfikowane nieznacznie
wersje rozrzutników, nadwozi
asenizacyjnych, rozsiewaczy
nawozów oraz innych elemen­
tów wchodzących w skład ze­
stawu.

Co dzieje się dalej? Kościan,
Knurów oraz inne fabryki wy­
konały kilka prototypów w

metalu, które skompletowano
w POM-ie w Podegrodziu. W
br. ma się ukazać seria infor­
macyjna 10 zestawów — i na­
tychmiast wejść do eksploata­
cji. Jest to już mały krok na­
przód, mający utwierdzić
wszystkich w przeświadczeniu,
że przemysł bez generalnych
zmian profilu produkcji, przy
dobrej kooperacji jest w stanie
wyposażyć rolnictwo górskie w

potrzebny mu sprzęt. A gra
jest warta świeczki. Idzie
przecież o 30 min t masy zie­
lonej, czyli o dodatkowe ilości
mleka i mięsa.

KAZIMIERZ BRYNDZA

Jak maszyna...
WIEDEŃ (PAP). W austriackim

mieście Regensburgu odbył się
konkurs szybkości pisania na

maszynie. Zwyciężyła maszyni­
stka z Wiednia Johanna Proksch-
Steinhauzer, która pobiła własny
rekord świata w tej konkurencji,
pisząc 840 uderzeń na minutę.

Akcja „Skorpion”
PARYŻ (PAP). Jak informuje

agencja AFP, lotnisko w Miluzie

było w niedzielę widownią polo­
wania na skorpiony. Korzystając
prawdopodobnie z tego że opa­
kowanie po kontroli celnej nie
zostało szczelnie zamknięte, oko­
ło 20 skorpionów rozpełzło się po
hali bagażowej, wywołując pa­
nikę wśród pasażerów. Wiele z

nich udało się schwytać, a po­
zostałe nie są niebezpieczne, po­
nieważ z całą pewnością szybko
zginą w chłodnym klimacie al­
zackim. Skorpiony pochodziły z

Ghany.

W „siedzenie” go!
RZYM (PAP). Trybunał na

Sardynii orzekł, że nie jest prze­
stępstwem uderzenie krnąbrnego
ucznia, uchylając tym samym
werdykt sądu niższej instancji w

sprawie ukarania pozwanego
nauczyciela grzywną w wysoko­
ści 99 tys. lirów (100 dolarów).
Pozew wniósł ojciec ucznia, do­
magając się uznania nauczyciela
Rinaldo Depluno winnym prze­
kroczenia swych uprawnień, w

związku z dwukrotnym przezeń
uderzeniem przed 3 laty wów­
czas 14-letniego Giampiero Me-
loni za niepodporządkowanie się
decyzji pedagoga.

Kradzione a luczy
LONDYN (PAP). W niespełna

godzinę pb ogłoszeniu nazwisk 7
finalistek w konkursie na miss
Anglii, policja aresztowała zdo­
bywczynię 5 miejsca, Debbie Ma-

son-Lee, pod zarzutem zrabowa­
nia sukni, w której wystąpiła w

tej imprezie. Richard Lee, wła­
ściciel sklepu w Wilmslow oglą­
dając na ekranie telewizora prze­
bieg konkursu rozpoznał, że Deb­
bie miała na sobie dokładnie ta­
ką samą suknię wartości 300
funtów, jaką niedawno mu

skradziono. Rzeczywiście na su­
kni znaleziono metkę wspomnia­
nej firmy. Debbie utrzymywała,
że jest niewinna i że suknię za

50 funtów nabyła „z drugiej rę­
ki”. Policja okazała się wyrozu­
miała i poprzestała na odesłaniu
Debbie do jej rodziców.

Od 1 maja br.

Nowy zasiłek z tytułu urodzenia dziecka
WARSZAWA (PAP). Na każde dziecko urodzo­

ne po 30 kwietnia br. będzie wypłacane nowe

świadczenie — jednorazowy zasiłek w wysokości
2 tys. zł. Projekt uchwały w tej sprawie przyję­
to ostatnio na wspólnym posiedzeniu Prezydium
Rządu i Prezydium CRZZ. Obecnie trwają przy­
gotowania do możliwie najbardziej sprawnego
wprowadzenia tej decyzji w życie i uproszczenia
wypłat zasiłków.

Jak dowiaduje się dziennikarz PAP — nowy
zasiłek będzie świadczeniem powszechnym, wy­
płacanym z tytułu urodzenia każdego dziecka,
które przyszło na świat począwszy od 1 maja br.
i ma obywatelstwo polskie. Obejmuje również
dzieci urodzone w rodzinach, w których choćby
jedno z rodziców ma obywatelstwo naszego kra­
ju i podlega polskim przepisom o ubezpieczeniu
społecznym.

Nowe świadczenie będzie wypłacane wszystkim
matkom, niezależnie od zasiłku porodowego
przysługującego obecnie pracownicom lub nie-
zatrudnionym żonom pracowników. Warto przy­
pomnieć, że zasiłek porodowy, przysługujący z

tytułu urodzenia dziecka lub przyjęcia na wy­
chowanie dziecka do 1 roku życia, jest również
świadczeniem wypłacanym od niedawna (począw­

szy od 1978 r.), a jego wysokość kształtuje się w

granicach od 500 do 1080 zł, w zależności od licz­
by dzieci i dochodów rodziny (od 1 lipca 1980 r.

zasiłek porodowy będzie wypłacany również na

dzieci urodzone w rodzinach rolników indywi­
dualnych).

W przypadku porodu wielorakiego nowy zasi­
łek będzie wypłacany na każde dziecko; np. w

razie urodzenia bliźniąt jego wysokość wyniesie
4 tys. zł.

Warto dodać, że zasiłku nie wlicza się do do­
chodów rodziny, od których wysokości zależą
inne świadczenia socjalne, jak np. prawo do pod­
wyższonych zasiłków rodzinnych, pomocy z fun­
duszu alimentacyjnego itp.

Przewiduje się, że formalności związane z no­
wym zasiłkiem będą maksymalnie uproszczone.
Jedyny wymagany dokument — to odpis skró­
conego aktu urodzenia z odpowiednią adnotacją
urzędu stanu cywilnego. Na tej podstawie zasiłki
będą wypłacane w zakładach uspołecznionych —

pracownicom i niezatrudnionym żonom praco­
wników, a w oddziałach ZUS — pozostałym oso­
bom. Przyjęto przy tym zasadę wypłat zasiłku
bezpośrednio do rąk matki lub osoby przez nią
upoważnionej.

„Maluchem"
do pacjenta

WARSZAWA (PAP). Od ponie­
działku 10 bm„ na ulicach na­
szych miast pojawiły się pier­
wsze „fiaty 126p” w służbie „e-

skulapa”. W pierwszym etapie
tego eksperymentu 150 popular­
nych „maluchów” zasili tabor

samochodowy przychodni rejo­
nowych w 18 większych mia­
stach Polski.

Przekazanie tych samochodów
na potrzeby służby zdrowia ma

przede wszystkim na celu popra­
wę niektórych świadczeń lekar­
skich, zwłaszcza zaś zwiększenie
możliwości udzielania wizyt do­
mowych.

„Maluchami" Jeździć będą le­
karze przychodni rejonowych —

interniści i pediatrzy. Samochody
te — co warto podkreślić — nie
są „przypisane” do poszczegól­
nych specjalistów, a pozostawać
będą w dyspozycji kierowników

tych placówek służby zdrowia.
W Warszawie od poniedziałku

jeździ 30 żółtych samochodów z

charakterystycznym czerwonym
pasem wzdłuż karoserii pojazdu.

TELEWIZJA

OSZOŁOMIENIA

Po dwóch latach śledztwa

Rozpoczął się rzymski
proces Lockheeda

RZYM (PAP). W poniedziałek przed trybuna­
łem w Rzymie rozpoczął się najbardziej spekta­
kularny w powojennych dziejach Włoch proces.
Przed sądem stanie 11 osób, oskarżonych o przy­
jęcie łapówek w łącznej wysokości 1,8 min dola­
rów od amerykańskiego koncernu „Lockheed” za

doprowadzenie do zakupu przez włoskie siły lot­
nicze w okresie 1968—71 14 samolotów transpor­
towych typu „Hercules C 130” wartości 60 min
dolarów. Wśród oskarżonych znalazło się dwóch
poprzednich ministrów obrony, Łuigi Gui i Ma­
rio Tanassi, a także b. szef sztabu lotnictwa, gen.
Fanali. Śledztwo trwało dwa lata. Z dokumen­
tów wynika, że w aferę, której kulminację bę­
dzie stanowić rozpoczynający się proces, był
również zamieszany jeden z trzech premierów
sprawujących w tym okresie rządy. Wszyscy
trzej będący członkami chadecji, zaprzeczyli, ja­
koby byli zamieszani w sprawę. Przeciwko jed­
nemu z nich, Mariano Rumorowi, wszczęto do­
chodzenie, ale w marcu ub. r. obie izby parla­
mentu oczyściły go z zarzutów.

Pierwsze posiedzenie sądu trwało tylko 15 mi­
nut. Proces odroczono do 2 maja z powodu cho­
roby jednego z oskarżonych.

NOWY JORK (PAP). W mi­
nionym tygodniu w galerii Bren-
ner w Nowym Jorku przedstawio­
no nie publikowane jeszcze do­
tąd zdjęcia tragicznie zmarłej
gwiazdy Hollywoodu, Marylin
Monroe, wykonane przez jej sta­
łego fotografa Miltona Grcene’a.
Na wystawie znalazło się dzie­
sięć zdjęć czarno-białych i dwa

Nieznane

zdjęcia
M. Monroe

barwne Marylin, uznanej nie­
gdyś za symbol seksu. Zdjęcia
czarno-białe przedstawiają aktor­
kę w czarnym obcisłym kostiu­
mie, pończochach i niekiedy rów­
nież w czarnym kapeluszu. Foto­
grafowi udało się stworzyć kli­
mat tajemniczości otaczającej po­
stać, tworząc, jak powszechnie
uznano, jedne z najbardziej sub­
telnych zdjęć erotycznych. Na
obu fotografiach kolorowych na­
tomiast aktorka jest przedstawio­
na zupełnie odmiennie, jako 'bez­
radne, dziecinne stworzenie.

Na Wyspach Cooka

Samolotem wprost
do wyborów

NOWY JORK (PAP). Rządząca partia Wysp
Cooka, niegdyś terytorium zależnego od Nowej
Zelandii z ludnością nie przekraczającą 18 tys.,
zdobyła większość w niedawnych wyborach par­
lamentarnych, przy czym tu i ówdzie słyszy się,
że stało się tak dzięki niecodziennemu sposobo­
wi „walki politycznej”. Otóż o wyniku wyborów
zadecydowały głosy obywateli mieszkających w

Nowej Zelandii, których dostawiono do urn na

Wyspach Cooka wyczarterowując specjalne sa­
moloty po rewelacyjnie niskich cenach. Za trudy
lotu tam i z powrotem, połączone z głosowaniem
na partię rządzącą, chętni mieli płacić tylko 20
dolarów, zamiast 245 według normalnej taryfy
lotniczej.

Opozycyjna partia demokratyczna zwróciła się
do sądu kwestionując rzetelność tego rodzaju
praktyk. Adwokaci przywódcy partii rządzącej,
sir Alberta R. Henry’ego argumentowali jednak,
że ulgowe bilety lotnicze to nic innego, jak po
prostu „pełna realizacja zasady zapewnienia każ­
demu obywatelowi swobodnego dostępu do urn

wyborczych".

Jako ie na wiosnę wszystko (w przyrodzie)
się odradza, toteż piątkowe Studio Gama
przyozdobiwszy skronie Krystyny Sienkie-

wicz w wianuszek, zaś kapelusz Andrzeja Za­
orskiego w kwiatki — odrodziło stary pro­
gram Wojciecha Młynarskiego „Szajba”, przy­
ozdobiony „Tysiącem słów na minutę” Hanki
Bielickiej. Tysiąc słów na minutę zabrzmiało
tu jak symbol, bo z wiosną nie tyle odradza
nam się gadatliwość w całym niemal progra­
mie TV, ile przeradza w słowo coraz bardziej
śpiewane. Niebawem może i poezja deklamo­
wana przez lektorów DTV, już bliska zaśpie­
wom, zamieni się w wieczory z piosenką in­
formacyjną, żeby nie odbiegać od reszty wo­
kalno-muzycznej? W całej gamie, a nie tylko
w Studio-Gama. Na razie jednak wiosna nie
wpłynęła na popisy baletowe Gamy, które,
zgodnie z zasadą ćwiczeń czwórki tanecznic,
skierowane były w stronę czterech pór roku,
czyli jak kto chce...

Natomiast Studio-2, pozbawione wolnej ^so­
boty, wodziło nas po muzykujących rodzi­
nach (na majówki kwietniowe), dalej przez
„Światło i dźwięk” do poznańskiej orkiestry
PR i TV, wspomaganej zaraz przez „Joe Wi-
liamsa i Clark Terry's Jolly glants”, by dojść
do rozmowy skrzypcowej z Konstantym Kul­
ką, dyrygowania Leopolda Stokowskiego a na

koniec oszołomić widza i słuchacza „Muzycz­
nymi obrazami Malczewskiego”. Co faktycz­
nie nastąpiło, choć akurat nie z powodu sztu­

ki malarskiej Malczewskiego, Najbardziej je­
dnak oszałamiające wrażenia towarzyszyły mi
podczas pojedynku hobbystów zegarowych.
Tu bowiem dopiero okazało się, jak nie po­
winien demonstrować (w zabawie!) swojej po­
stawy wobec rywala — zwycięzca. Pokonany
hobbysta zachowywał godność i takt oraz kul­
turę wobec stopnia „wiedzy zegarowej” swe­
go konkurenta, podczas gdy tamten miażdżył
go bezlitośnie, jak nędznego robaka, popisując
się swą „wyższością"- niby mistrz karcący
ucznia. Owszem, wiedza wiedzą — ale sym­
patyczne to nie było. Chyba, że Studio-2
chciało zwrócić naszą- uwagę na antywzory
postępowania w tego rodzaju sytuacjach...

Z Krakowa zaś mówił prof. Karol Estrei­
cher o Leonie Chwistku. A właściwie o sto­
sunku słynnego filozofa, matematyka i teore­
tyka sztuki do równie słynnego malarza, pi­
sarza i teoretyka — Witkacego. Mówił tak,
jak ci dwaj artyści w swoich dziedzinach po­
lemizowali z sobą — przy wzajemnym zwal­
czaniu poglądów: szanując przeciwnika.
Mogłaby to być prosta odpowiedź na pytanie
o sposób pojedynku myślowego między kul­
turalnymi ludźmi. Odpowiedź również dla
hobbysty ze Studia-2. Warto więc autorom

scenariusza A. Geberowi i K. Miklaszewskie­
mu przyklasnąć — i za styl rozmotuy z prof.
Estreicherem, i za ilustrację uteatralizowa-
nych polemik Witkacego z Chwistkiem.

BOB

OD „GROCIARNI” DO... SKANSENU
Kilka ładnych lat temu

Mieczysław Król, lekarz -

dentysta i znany działacz
z Jastrzębiej w gminie Ciężko­
wice zainicjował wśród tam­
tejszej młodzieży zrzeszonej w

b. ZMW akcję, której celem
było zachowanie „dla potom­
nych” pamiątek kultury ludo­
wej okolic Pogórza Ciężko-
wickiego. Przetrząsanie gospo­
darskich zakamarków przy­
niosło nieoczekiwane rezultaty
— zgromadzono sporą kolekcję,
w której znalazły się przede
wszystkim przedmioty codzien­
nego użytku, powszechnie
niegdyś stosowane w gospodar­
stwach wiejskich.

I wtedy narodził się pomysł,
aby jedno z pomieszczeń w do­
mu kultury w Jastrzębiej prze­
znaczyć na izbę regionalną. W
jakiś czas potem w uprzątnię­
tej piwnicy powstała mikro-

ekspozycja nazwana „Grociar-
nią”.

Utworzona pod fachowym
okiem etnografa Adama Barto­
sza z tarnowskiego muzeum

ekspozycja z konieczności zo­
stała okrojona do najciekaw­
szych tylko eksponatów. Jest

Fot. W. Klag

wśród nich m.in. dwa wieki II-| klepek. Jest też dwustuletni
cząca putnia, naczynie do czer- ; drużbak, rodzaj studziennej
pania wody, wydrążona w jed-< cembrowiny wydiązony w pniu
nym kawałku drewna, są i | okazalej jodły, której wiek
młodsze, wykonywane już z < oszacowano na 400 lat

W ekspozycji przeważają
zdecydowanie sprzęty gospo­
darskie i narzędzia rzemieślni­
cze. Niektóre z nich zadziwia­
ją pomysłowością konstrukcji i
prostotą wykonania, stanowiąc
dobre świadectwo kunsztu
rzemieślniczego okolic Jastrzę­
biej i Ciężkowic.

Pasjonaci z Jastrzębiej
tworząc „Grociarnię” nie przy­
puszczali zapewne, że ry­
chło stanie się ona zacząt­
kiem... skansenu. Zlokalizowa­
ny on zostanie na 3-hektaro-

wym terenie położonym nie

opodal domu kultury.
Przy pomocy Urzędu Gminy

w Ciężkowicach i wojewódz­
kiego konserwatora zabytków
do skansenu jastrzębskiego
trafi kilka domostw, wśród
nich kurna chata z XVIII w.

(wnętrza domów wypełnią
właśnie eksponaty, dla których
brakło miejsca w „Grociarni”)
oraz warsztaty tkacza, koło­
dzieja, kowala itp. Będzie to
wartościowa prezentacja ludo­
wej kultury materialnej Po­
górza, Jastrzębiej zaś przybę­
dzie jeszcze jedna turystyczna
atrakcja, (tor)

Storczyki
— i cudzoziemska zwane

orchideami — to rośliny pełne ta­
jemnic, o oryginalnych kwiatach.

Chyba właśnie z powodu zaskakująco
różnych kształtów kwiatów przypomina­
jących fantastyczne owady, ważki, tra­
fiły do wielu legend i przesądów. Bota­
nicy uznali rodzinę storczyków za naj­
większą; rosną one od arktycznych łąk
po równik, podobno obejmują ok, 20 tys.
gatunków (inne źródła podają, że jest ich
35 tysięcy), a w uprawie, jako roślin
ozdobnych, jest około 700 gatunków.
Jednak czarnych orchidei dotąd nie zna­
leziono.

Pierwsze storczyki przywieźli do Euro­
py Hiszpanie w 1510 r., była to... wani­
lia, której strąki stały się cenioną przy­
prawą. Jako rośliny ozdobne przywędro­
wały do nas sto lat później. Jeszcze w

początkach XIX wieku były rzadkością,
posiadały je tylko nieliczne, najbardziej
znane ogrody botaniczne np. w Paryżu,
Londynie, Berlinie, szklarnie wiedeńskie­
go pałacu Schonbrunn, ogród w Leideu.

Był to czas wielkich „łowów” storczy­
ków, wyprawiali się po nie europejscy
podróżnicy i hodowcy do dalekich kra­
jów Ameryki, na Madagaskar, w dżungle
Borneo, a także do południowo-wschod­
niej Azji. Szukano najatrakcyjniejszych
okazów tych roślin.

W krakowskim Ogrodzie Botanicznym
piękną kolekcję storczyków (ok. 300 ga­
tunków) założył w II połowie XIX wie­
ku Józef Warszewicz. Niestety zginęły
one w czasie pożaru szklarni. Profesor
Władysław Szafer zadbał o to, by znów
sprowadzić storczyki do uniwersyteckie­
go ogrodu. Lecz II wojna światowa była

czasem okrutnym nie tylko dla ludzi —

storczykarnia została zniszczona.
Po wojnie zaczęto sprowadzać do kra­

kowskiego Ogrodu Botanicznego te ory­
ginalne rośliny z całego świata: ze Szwe­
cji, Singapuru, Zambii, Węgier, Niemiec,
Australii, Kuby, Szwajcarii, głównie dzię­
ki podróżującym po świecie Polakom —

sympatykom storczyków. Cenne gatunki

Nie ma

czarnych
orchidei

zawdzięczamy Towarzystwu Miłośników
Storczyków w Brazylii. Dziś w Ogrodzie
Botanicznym UJ, pod troskliwą opieką
pasjonata i miłośnika tych roślin inż.
Kazimierza Batko, któremu w pracy ho­
dowlanej pomaga Bronisław Eminowicz,
jest około 600 gatunków storczyków.
Kwiaty zajmują dwie szklarnie, są to

rośliny różnej wielkości od maleńkich jak
główka od szpilki po wielometrową wa­
nilię. Różnią się także kolorami i kształ­
tami. Oglądam laboratorium Ogrodu Bo­
tanicznego, tu trwają żmudne prace ho­

dowlane. Rzecz w tym, by otrzymywać
coraz piękniejsze, oryginalniejsze, bar­
dziej pachnące i trwalsze kwiaty. Bywa,
że ścięty i przechowywany w wodzie w

korzystnych warunkach kwiat przez 4
miesiące zachowuje świeżość — twierdzi
Kazimierz Batko — ale są i takie, które
można przetrzymywać do... 9 miesięcy.
Z uznaniem mówi o znanym i doświad­
czonym ogrodniku Henryku Okońskim.
Potrafi on uzyskać rośliny o 24 Kwiatach
w jednym kwiatostanie. Doświadczenia
zdobył pracując ponad 49 lat w ogro­
dach w Brzesku-Okocimiu. Przed wojną
należały one do właściciela okocimskiego
browaru, który sprowadził tu orchidee
na życzenie swej małżonki, baronowej
Gotz, a potem przeszły pod nadzór Rol­
niczego Zakładu Doświadczalnego AR.

Storczyki rosną także od pięciu lat w

szklarniach Stacji Hodowli Roślin Ogrod­
niczych w Zaborzu koło Oświęcimia. Pie-
czę nad nimi przejęła Maria Kucharczyk,
specjalizująca się w hodowli gatunku
cymbidium. o okazałych, pięknych kwia­
tach. Wymagające i kapryśne z początku
płatały figle, ulegały szkodnikom. Z
czasem jednak w zaborzańskiej Stacji o-

pracowano technikę rozmnażania tych
roślin. Przez pięć do sześciu miesięcy ro­
sną one na pożywce agarowej, następnie
maleńkie rośliny wysadzane są do odpo­
wiedniego podłoża, stąd po roku znów
się je przesadza. Gdy osiągną odpowied­
nie rozmiary półtoraroczne czy dwuletnie
sadzonki rozsyła się na cały kraj w ilo­
ściach ok. 7—8 tysięcy rocznie. Dopiero
3—3,5-letnie roślinki, oczywiście dobrze
pielęgnowane, •wydają pierwsze kwiaty.
Piękne i oryginalne, odpłacają hojnie za

trudy hodowcom i ogrodnikom.
KRYSTYNA ROŻNOWSKA
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szwajcarska w BWA

Wystawy fotograficzne stają się tak popularne,
skrupułów polecamy znakomitą wystawę przygotowaną
przez Fundację Fotograficzną w Zurychu wspólnie z orga­
nizacją „Pro Helvetia”. a eksponowaną od wczoraj w salach

wystawowych pawilonu Biura Wystaw Artystycznych.
Na ponad tysiącu fotogramach 120 autorów prezentowany

jest człowiek, jego otoczenie, praca. Są zdjęcia dokumental­
ne, portrety, pejzaże. Kawał- historii, od 1840 do naszych
dni... ' ■■; .

„Fotografia szwajcarska” eksponowana była już w War­
szawie, Łodzi, Katowicach. W BWA będziemy ją oglądać do
1 maja br. .

'

Pytanie, które kosztowało

21 marca br. opóźniony auto­
bus do Łapanowa o numerze

rejestracyjnym KN 9301 Za­
miast o godz. 15.45 podstawio­
ny został na dworcu autobu­
sowym PKS przy ul. Bosaćkiei

dopiero o godz. 17 z minutami
Nic dziwnego, że między cze­
kającymi pasażerami narastał
niepokój i zdenerwowanie
Jedni zabrali się ..okazjami’’
inni z determinacją czekali.
Gdy wreszcie nadjechał, wszy­
stko odbyło się sprawnie i

szybko- czekający wsiedli:
konduktorka rozpoczęła sprze­
dawanie biletów na wolne

miejsca. Tymczasem do auto­
busu podeszła spóźniona widać,
starsza kobieta, otwarła drzwi'
i zapytała, czy jeszcze może się
zabraći Odpowiedzią" było,
odepchnięcie jej przez konduk­
torkę od drzwi i gwałtowne ich

zatrzaśnięcie. Niestety, razem.

7. palcem naszej czytelniczki.
Konduktorka — Helena Ora-
mus — niewzruszona trwała

W BWA został rozstrzyg­
nięty konkurs na nagrodę
publiczności za Rzeźbę Roku.
I miejsce uzyskał Henryk
Suder za dzieło pt. „Gaja”
(na zdjęciu), II — Julian Joń­
czyk za rzeźbę „Kolum..a
bez końca i początku”, III —

Teodora Stasiak — za rzeźbę
pt. „Piłkarze”. (a)

Porady w sprawie
okolicznościowych dekoracji

Redakcja Politycznej Propa­
gandy Wizualnej KAW — Od­
dział w Krakowie organizuje
w dniach 13 i 30 kwietnia w

gódz od 10.00 do 13.00 w loka­
lu przy ul. Marka 18. I p. bez­
płatne porady na temat deko­
racji okolicznościowej w zwią­
zku z obchodami Święta Prą­
cy. Zainteresowani proszeni są
o telefoniczne uprzedzenie o

swoim przybyciu (teł. 321-28 1

258-63). (■

Komunikat
Krakowski Zakład Wetery­

narii w Krakowie informuje,
że Państwowy Zakład Leczni­
czy dla Zwierząt w Krakowie
przy ul. Brodowicza 13 prze­
prowadza dodalkowe szczepie­
nie psów p. wściekliźnie w

dniach: 14 i 15 kwietnia 1978
r. od godziny 11 do 18.

Komunikacyjna codzienność Krakowa
TEATRY

■ Nadmierne zużycie taboru MPK

przyczyną przerw w ruchu
Spieszymy się do domu, do

pracy, niecierpliwie patrzymy
na zegarek, popędzając w

myślach- motorniczego czy
kierowcę- Nagle — stop’ Au­
tobus dalej nie pojedzie, zjeż­
dża do bazy... Awaria

Corocznie zdarza, się
tysięcy różnorodnych
w naszej miejskiej komunika­
cji. Niektóre trwają. krótko, in­
ne unieruchamiają na kilka go­
dzin Co jest najczęściej przy­
czyną zakłóceń w ruchu? —

pytamy z-cę dyr. MPK d/s
zabezpieczenia ruchu inż. Sta­
nisława Czajkowskiego.

W 1977 roku najczęstszymi
powodami awarii w ruchu
tramwajowym były.' zderzenia
z innymi pojazdami (32 razy
— 28 godz przerwy w ruchu),
zerwanie przewodów i uszko­
dzenia sieci (1S2 razy — przer­
wa w ruchu łącznie 184 godz.).
wykolejenia (253 razy — 170
godz. przerwy), uszkodzenia
zwrotnic i torów. Często przy-

kilka
przerw

czyną są też nieszczęśliwe wy­
padki ale ich liczba z roku na

rok znacznie się zmniejsza:
1976 r. — 20, w roku 1977 —

16.

Komunikacja autobusowa
jest o tyle w lepszej sytuacji,
że awarie nie powodują tak
długich przestojów w ruchu.

Tutaj najbardziej. istotne są
uszkodzenia techniczne wo­
zów: drzwi, układu hamulco­
wego, ogumienia, instalacji e-

lektrycznej. Pojawia się je­
dnak inny problem, mianowi­
cie brak taboru i co za tym
idzie niemożność zastąpienia
zepsutych samochodów inny­
mi. Niedostatek taboru powo­
duje nadmierne przeciążenie
wozów i w konsekwencji a-

warię ogumienia, drzwi. Zbyt
długa eksploatacja samocho­
dów, braki w częściach
miennych i podzespołach
mają tu swój udział.

Usuwaniem awarii zajmują
się tzw. pogotowia techniczne;

za-

też

na liniach

cuje 8 na

szkodzenia

wej likwidują punkty
w Prokocimiu,
w Rondzie Mogilskim,. Dwor­
cu Towarowym i lotne: 3 po­
gotowia sieciowe. 2 torowe, 2

dźwigowe i techniczne do na­
prawy taboru (na każdej
zmianie). Sprawność ich dzia­
łania polepsza się ciągle, cho­
ciaż... żadne przedsiębiorstwo
w Polsce nie produkuje wo­
zów o podobnym przeznacze­
niu (prócz samochodów pogo­
towia sieciowego).

Awarii nie zawsze można
uniknąć. Ale wyjściem z sy­
tuacji byłoby zwiększenie i
odnowienie taboru autobuso­
wego, a także odpowiednie
rozplanowanie czasu pracy w

poszczególnych przedsiębior­
stwach przez co zmniejszyło­
by się przeciążenie wozów.
Niestety, jak. na razie są
tylko życzenia.

autobusowych pra-
każdej zmianie, U-

trakcji tramwajo-
stałe:

Bronowicach,

g SŁOWACKIEGO (pl. Ducha 1):
SG. Zapolska: Moralność pani Dul-

ffisldej — 19.15. MINIATURA (pl.
Ducha 2): S. Przybyszewska: Dzie­
więćdziesiąty trzeci — 19.15, STA­
RY (Jagiellońska 1): S. Wyspiań­
ski: Wesele - 19.15. KAMERALNY
(Boh. Stalingradu 21): Wystawa ku
czci G. Zapolskiej wg scen. J. Ol-

czak-Ronikier — 19,15. BAGATELA

(Karmelicka 6): St. I. Witkiewicz:
Panna Tutli-Putli
19.30. LUDOWY (os. Teatralne 34):
B. Prus: Placówka — 11 (abonam
nieważne). GROTESKA (Skarbowa
2): J. Brzechwa: Przygody Pietru­
szki — 10, KRAM POD PTASZKA­
MI w Sukiennicach: Krakowska

„Szmelcpaka” — 16.
TARNÓW - SOLSKIEGO (Mic­

kiewicza 4): Wł. Majakowski: Ła­
źnia — 15 (Scena duża); I. L . Ca-

gragiale: Oszczerstwo — 18 (Scena
u mata).

Pozostałe teatry nieczynne.

(musical) I

KWIECIEft

Filipa
jutro

Juliusza

WTOREK

11

816-41 (czynny

PRZEDMAŁŻEŃSKA
(Klub ZDK HiL, ea.

(nieci.)
PRZEDMAŁŻEŃSKA

CJA RADZIE

dobę).
PORADNIA

I RODZINNA
Młodości 1):

PORADNIA
I RODZINNA, pl. Wiosny Ludów

(USC) (niecz.)
OŚRODEK INFORMACJI DLA

INWALIDÓW I TELEFON ZAUFA­
NIA PTWK (1 Maja 5) — tel. 826-
II (niecz.)

RADIO

KIŃlfl I

MŁODEJ POLSKI „RYDLOWKA”
(Tetmajera 29) Folklor wsi pod­
krakowskiej (11—14). MUZEUM W
PIESKOWEJ SKALE (Ojców):
(12-18). MUZEUM PRZYRODNI­
CZE (Sławkowska 17): Fauna epoki
lodowcowej — Zwierzęta

i owady.
MUZEUM
w Wiellcrce (1-

KTF (Bohate-
13): Wyątąwa:

wojny 1939—1945”.
PAWILON WYST. BWA

Szczepański 3a):

egzo-
(10—13

ŻUPtyczne — ptaki
wst. wolny),
KRAKOWSKICH

ta). Galeria
rów Stalingradu
„Dokumenty lat

(9-21).
(pl. Szczepański 3a): Wystawa:
..Fotografia szwajcarska od r. 1846
do naszych dni” (11—13). GAL.

arkady: wystawa Jerzego Luą
bańskiego — „Gwasze z lat 1960—
1978”: (11—18). PAŁAC SZTUKI

(pl.. Szczepański 4):. Wystawa ma­
larstwa F., PAUTSCHA (10—17),
SALON TPSP (Nowa Huta, al.
Róż 3): Wystawa malarstwa „Szki­
ce Polski" Jean Reddaway (W.
Brytania): (11—18), GALERIA „B”
DESA (Braclca 2): (11—19), GALE­
RIA DESA (Jana 3): Wystawa —

Malarstwo, rysunek Marka TYL­
KA (11—19), GALERIA DESA

(Nowa Huta, os. Kościuszkow­
skie): Wystawa F. Szyszki ..Poza

punktem zbiegu” (11—19), GA­
LERIA ZPAP (Floriańska 34):
Wystawa malarstwa J. Swiderskie­
go (10—18). ZPAF (Anny 3):
Wcstawa — „W kręgu krajoznaw­
stwa”: (10-13). GALERIA „PRYZ­
MAT” (Łobzowska 3): (10—18). GA­
LERIA SZTUKI WSPÓŁCZESNEJ
(Stolarska 8/10):
stwa L. Pindla •

Rynek

DOM tpŁNIERZA (Lubicz 48):
Diabli mnie biorą (fr. 15 lat) */<”
— 16, 18. KIJÓW (Krasickiego 34):
Skrzydełko czy nóżka (fr. b .o .)
»/oo»

_ 15.45, 13, Port lotniczy 77

(USA 15 lat) **/«”» — 26.15. KUL­
TURA (Rynek Gł. 27): Chinatown

(USA 18 lat) »**/«>«> — 8. 10.30 .

15.30, 17.45, 26.15. MASKOTKA

(Dzierżyńskiego 55): Serpico (wl.
18 lat) »«*«/’“ — 10.45, 13. 17.30
19.45. Zamach w Sarajewie (jug.
15 lat) *»/» — 15.45. MŁODA
GWARDIA (Lubicz 15): Każdy ma

zwoje piekło (fr. 18 lat) —

12.30, 14.45, 17, DKF: Ziemia jest"

grzeszną pleśnią (fiński) *♦/• —

20.. MIKRO (Dzierżyńskiego 5):
Piraci na Pacyfiku (rum. b.o .)
«/o=»

_ 16, 13, 20. PASAŻ BIELA­
KA: Przygody Bolka i; Lolka —

1.0, 11, 15, 16, 17.- , Ostatni pociąg
r. Gun Hfll (USA 15 lat) «**/<”’ —

12. 18, 20. PODWAWELSKIE (Ko-
mżndosow 21): Posłannictwo z in­
nej planety (RFN b.o .) —

16. 18. SFINKS (os. Górali): Bu­
łeczka (poi. b.o .) — 16, San-
dakan nr 8 (jap. 18 lat) *•**/<» —

16,' 20. SZTUKA (Jana 4): Portret
ŚHunkin (jap. 13 lat) **/•» —

10.15. 12 .30, 15.45. 18, 20.15. RO­
TUNDA (Oleandry 1): niecz.
ŚWIT DUŻA SALA (os. Teatralne

10): Ebirah — potwór z głębin
(jao. 12 lat) ♦/««»■ — 16. 18. 20.
ŚWIT MAŁA SALA (os. Teatralne

10): Szczególny dzień (wl. 15 lat)
*;ś,oo _ 15, 17, 19. światowid

DUŻA SALA (os. Na Skarpie 7):
Ostatni z. Fleksnesów (norw. 15
lat) »/» — 15.45, 13, 20.15. ŚWIA­
TOWID MAŁA SALA (os. Na

Skarpie 7) : Jak car Piotr Ibrahi-
ma swatał (ZSRR b.o .) »•/«• —

15, 17, 19. TĘCZA (Praska 27).:
Złoto dla zuchwałych (jug. b .o .)

_ 17, 19, UCIECHA (Boh.
Stalingradu 16): Czarny korsarz
(Wł. 15 lat) */»« — 10. 12.15. 15.45,
Kobra (jap. 18 lat) */<”>•

_ 13, 20,
§ UGOREK (os. Ugorek) Diabli mnie

H blorą (fr. 15 lat) — 17, Wzgó-
R rza Zelenogory (jug. .18 lat) »/»’

— 19. WANDA (Waryńskiego 5):
. Godzilla : cońtra Gigan’(jap. 12 lat)
tj */00* — 10, 12. Siiperexpres w. nie-

g bezpieczeństwie (jap. 15 lat) */M0
|—- 15.45, 13, 20.15. .

• WARSZAWA
| (Stradom 15): Człowiek klanu

g (USA 18 lat) tł/«” 10. 12.15,
H 15.45, 18, 20.15. WOLNOŚĆ (18
| Stycznią 1): .Taksówkarz (USA 18

H fet) »***/«<» — 10, 12.15, 15.45, Olia-
g ra naińiętnośei (hiszp.. 18 lat) »/8~
| — 18. 20.15. WRZOS (Zamojskiego
| SO): Dupont Lajole (fr. 18 lat) */°0

1 — 15. 18, 20. WIEDZA (Rynek. Gł.
I 27): Hawana 61 (poi. b.o .) —

S 17.15. WISŁA (Gazowa 25): Filc
i; ftery (fr. 13 lat) ***/o»»»

_

10.45.
15.45. 18, 20.15, Pani do mnie pisała

| (ZSRR 12 lat) **/« — 13. ZWIĄZ-
5 KOWIEC (Grzegórzecka 71): Nie-
a wińńe (wł. 18 - lat) **7°’
a KDF; Ziemia jest grzeczną pieś-
|nią..

GDÓW — Promyk: Hajlo taxi
fi (NRD b.O.) */» — 19. KRZESZO­

WICE — Nowości: Tabor wędruje■j do nieba (ZSRR 15 lat) ***/oo«o —

j 16, 18, 26. MYŚLENICE — Wisła:
J Kariera na zlecenie (fr. 18 lat)
9

_

15.30 . 17.45, 20, NIEPOŁO-

| MICE — Bajka: Dzień defina
j (USA b.o .) »*/»-» .

— 17, 19. PRO­
SZOWICE — Syrenka: Po prostu

i żołnierz (ZSRR 15 lat) — 18, SKA-
j ŁA — Grota: Handlarz bronią (wł.
i 15 lat) »/~ — 16, 18, SKAWINA —

I Hutnik: Maratończyk (USA 18 lat)
j _ u, SŁOMNIKI —

' Czar: Wyprawa po złoto (ZSRR
12 lal) — 17, 19. WIELICZKA

— Górnik: Czy Lucyna to dziew­
czyna (poi. 12 lat) — 15, 17, 19.

Pozostałe kina nieczynne.

Tu nie dotarły porządki?

Wrocław n*

n
67,67 MHl

„Mój pływający dom”
10.30 Gra Big Band
Sprawy codzienne.

artyści węg.
rodzin

strzechy.

11.39
PCK.

11.59

ną swoim stanowisku, zareago­
wała dopiero na krzyk — nie­
doszłej 'pasażerki i zebranych
widzów. Otwarła drzwi, uwol­
niła 'moją rękę — mówi posz­
kodowana — i., dała kierowcy
znak do odjazdu Ranną ko­
bietą zajął się dyżurny ruchu
Michał Kołodziejczyk, zapro
wadził, na pogotowie PKP.
'■kąd odesłano ją do chirurga.
Elekt niegrzecznego zachowa­
nia konduktorki jest smutny
starszej kobiecie, która chciała
tylko zapytać, czy może jechać
spóźnionym o 2 godz. autobu­
sem do domu, amputowano
koniec serdecznego palca lewej
ręki. Biorąc nawet pod uwagę
niełatwą pracę kierowców, a

także konduktorów trudno
przechodzić wobec takiego za­
chowania się konduktorki do
porządku dziennego. Sądzimy,
że ten pogląd podziela również
dyrekcja Krakowskiego PKS.

WCZORAJ: konserwa ry­
bna w sklepie przy ul. Kar­
melickiej reklamowana jest
jako „zakąska kapitana Cu-
ka” (powinno być Cooka), sa­
mi przez chwilę zacukaliśmy
się— O jakiś „dowcipniś”
włożył w rękę pomnika Ko­
pernika stojącego przed Col­
legium Novum UJ butelkę po
wódce! Mamy nadzieję, że ten
zrewanżował się olejem do

głowy nawale prac zwią­
zanych z wiosennymi norzali­
kami w naszym mieście za­
pomniano jak zwykle o sta­
rym zegarze przy ul. Baszto­
wej. Ledwo go widać spod
sterty brudu i kurzu... d „z
powodu remanentu osobistego
pilnie wyszłam...” przeczytaliś­
my na drzwiach sklenn hieliź-
niarskiesro przy ul. 18 Stycz­
nia. Ani chybi — wkrótce no

drzwiach sklepów pojawią się
'wywieszki „modernizacja oso­
bista”. Znaczyć będą, „jestem
u fryziera” d około godziny
14 centrala automatyczna łą­
czyła rozmowy z Nowym Tar­
ciem ale... Wszystkie ze sobą.
W ten sposób rozmawiało sześć
osób naraz. Nieważne z kim,
ważne, że z kimś...

To pytanie zadają sobie pisko nieczystości — pełno tu'
przechodzący . ul: józefińską papierów, puszek, poniewierają
Na ładnym dawniej skwerku się jakieś elementy konstruk-
urządzono w tej chwili wysy- cyjne... Fot. Wacław KlagFot. Wacław Klag

Wystaw*' tnalar-

(11—19).. 51FIK

(Mały Rynek 4):. CZYTELNIA

Wystawa książek francuskich wy*
dawniętwo „Poznajemy Francję
i język francuski” (10—
2.1), GALERIA: .

larstwa -I; prąc ; przestrzennych.
Ewy Buczyńskiej . (11—19).
(Pl.

'

wa

gc
KA

l):
tle
J.

iPoznajerhy
'

. francuski”

Wystawa'

(en) (LW)

Kilka dni temu w Krakowie
otwarta została Pracownia Ze­
społu Badania Ubiorów Akade­
mii Ekonomicznej. Pracownia
ta powstała na mocy porozu­
mienia' pomiędzy AE w Kra­
kowie a Wojewódzkim Przedsię­
biorstwem Handlu Wewnętrzne­
go, zaś jej zasadniczym celem

jest badanie opinii klientów-

nabywców odzieży na temat jej
jakości, ich potrzeb itp. Nowa

jednostka wyposażona została
w nowoczesny sprzęt badawczy
— przeprowadzać będzie bowiem
również prace ściśle naukowe

wykorzystując metody towaro-

znawcze. Służyć będzie studen­
tom i pracownikom handlu. Wy­
niki działalności Pracowni mo­
gą się przydać nie tylko han­
dlowcom, także przemysł powi­
nien być nimi żywo zaintereso­
wany — ciągle bowiem istnie­
jący system analiz potrzeb ryn­
ku nie jest jeszcze doskonały.
Pracownia choć częściowo lukę
tę zapełnia. Może przynajmniej
w warunkach Krakowa uda się
polepszyć funkcjonowanie han­
dlu ubiorami i ich produkcję do­
stosować do oczekiwań klientów.

Centralny): — Wysta-
akwarell H. Starzyńskie-

(10—20) MIEJSKA BTBŁJOTE-
PUBLICZN A (Franciszkańska

Wystawa — Rodzina w świe-

literatńry (10—15). DWOREK

slatEjkj w Krżesławicaeb

(Kruczkowskiego 5): (nifteż.).
MYŚLENICE - MIEJSKIE SALE

WYSTAWOWE (3 Maja)j Wysta­
wa: Malarstwo i scenografia Anny
Drozd (9—14). DOM GRECKI (So­
bieskiego 3): Wystawa: Malarstwo
na szkle — E, i J. Pęksa. (9—14),
MDK: (8—15).

SALON GIER SPORTOWO-ZRĘ­
CZNOŚCIOWYCH (Mogilska 76).:
(11—20). (Pstrowskiego 12) (10—21).

ZOO (Las Wolski): (0—18).

PROGRAM I
na fali 1322 m

DZIENNIKI: 6.00, 9.00,
10.00, 11.00. 12.05, 15.00, 19.00,
20.00. 21.00. 22.00, 23.00

12.45 Rolniczy kwadr. 13.00 Pol­
ska muz. popul 13.25 Instrumen­
ty Podhala. 13.40 Kącik melomana.
14.00' Studio „Gama”. 14.20 Studio
Relaks. -15.05 Koręsp. z zagr. 15.10
Studio Gama. 16.00 Tu Jedynka.
17.30 Radiokurier. 18.25 Nie tylko
dla kierowców. 18.33 Muzyka. 19.15
Kiermasz polskiej pios. 19.40 Gra

Zespół Estra Bali. 20.05 Konc. ży­
czeń. 21.05 Olimpijski alert mło­
dzieżowy — Moskwa 80. 21.25 Kom.
Total. Sport. 21 .28 Uwertury ope­
rowe S. Moniuszki.. 22 .20 Tu Ra­
dło Kierowców. 22 .23
muz. antenie.

PROGRAM
na fali 249 m oraz

DZIENNIKI: 4.30. 5.30. 6.30,
7.30, 8.30, 11.30, 13.30, 16.40,
21 30 23.30.

Godz. 10.00
— rep. liter.
Stodoła. 10.40
11.00 Grają
Skrzynka poszuk,
11.40 Muz. spod
Kom. o st. wód. 12 .05 Duety ope­
rowe. 12.25 „Podporucznik Kiże”
— trag. opow. J . Tyriianowa. 12 .46

Od.solisty do orkiestry. 13.00 Pu­
blicystyka krajowa, 13.10 Robert
Schumann — III Sonata a-moll na

skrzypce 1 fortepian. 13.35 Ze wet
1 o wsi. 13.50 Gabriel Faure —

„Dólly — Suita dziecięca”. 14.10

Więcej, lepiej, nowocześniej. 14 .1’S
Tu.. Radio.— Moskwa. 14.45
ka Telemanna. 15,18 Bela
— Mikrokósmos. 15.28
PLUS. 16.08 Tydzień muz.

kulki, 17.00 Operetka, jej
1; wykonawcy. 17.20
lipówna i inni”

_

Amatorskie zesp.
nem. 18.25 Plebiscyt Studia
ma. is.SO Echa ' dnia. 13.40 Kraj­
obrazy; 19.00 Konc. wieczora.' .’.1
19.40 Dom l- my. 19.55 Katalog
Wydawń, 20.00 Redakcyjne forum.
20.-20 Muz. ■ze starych płyt. 21 .20

Bisy w Filharmonii. 21 .40 Tydzień
muz. K. A. Kulki. 22.OÓ Rad. Tyg.
Kiiltur. 22.40 Polska muzyka
współczesna. 23.35 Co słychać w

świecie. 23'.40 Muz. n« dobranoc.

PROGRAM
Kraków 66.89
Polityka

8.001 10.30,
Ekspresem

Muży-
Bąrtplc
Studio
K. A.

twórcy
..Nastazja R-

rnąg. liter, ls.fla
przed mikrofo-

Gć'.-“

(m)

SZPITALE P)
OYŻURNE

Blisko tydzień temu bruk
w pobliżu budynku nr 9
nie opodal Baszty Zło­

dziejskiej na Wawelu niebez­
piecznie się obsunął. Przecho­
dzący przygodni turyści i pra­
cownicy muzeum zobaczyli nie­
równą, głęboką dziurę o śred­
nicy, na oko sądząc 1.80—2 me­
trów. i głębokości 6 metrów.
Dziurę natychmiast ogrodzono
i rozpoczęto badania.

Już w tej chwili wiadomo,
że jest to studnia poatistriac-
ka wykopana, lub dokładniej
wykuta w skale z początkiem
ubiegłego stulecia. Można też

przypuszczać, że budowniczo­
wie wykorzystali naturalny o-

twór skały. Proszę się nie dzi­
wić. Jeszcze do czasów Zyg­
munta Augusta Wzgórze Wa-

Co kryje Wzgórze Wawelskie?

Pod kostkami bruku

studnia o głębokości 24 m

welskie posiadało nie jedną, a

7 „smoczych jam”. Król bacz­
ny na obyczaje i spokój w mie­
ście, kazał je zasypać. Zbierało
się tam bowiem nie najbar­
dziej dystyngowane towarzy­
stwo...

Studnia czynna była praw­
dopodobnie jeszcze w latach
20 naszego wieku.

Ile jest studzien na Wzgó­
rzu Wawelskim? Czy odkryta
przed tygodniem, zupełnie
przypadkowo, jest jedyną?

Niezupełnie. Wyjaśnić nale­
ży. że do dnia dzisiejszego mo­
żna zaczerpnąć wody ze stud­
ni, prawdopodobnie gotyc­
kiej. która mieści się w piw­
nicach lewego skrzydła zam-

Studenckie Centrum Filmowe

ma już 10 lat
Ryło to w roku 1968. Marek Stęborow-

ski, student II roku Wydziału Metali Ko­
lorowych przy AGH założył Klub Sztuki

Filmowej — studencką placówkę kultu­
ralną, w której -pragnął połączyć działal­
ność twórcza z działalnością upowszech­
nieniową. Przez 10 lat odbywały się tu

maratony filmowe, wystawy, konkursy
, wiedzy o sztuce' filmowej,' pokazv nieza-

kupioiiych przez polską kinematografię
filmów... Z początku pracowano w klubie
„Zaścianek”,' potem „Pod Jaszczurami”, a

od 1975 roku już jako Studenckie "

tram; Filmowe w „Rotundzie”.
Obecnie SCF pracuje w składzie

sób realizując program w trzech
łach, z których każdy zajmuje się
innym. Klub Sztuki Filmowej — organi­
zuje pokazv filmów zagranicznych; n:e

rozpowszechnianych w Polsce, prezentuje
nowe filmy dla środowiska akademickie­
go, ważne studenckie premiery filmowe,
ponularyzuje kulturę i sztukę filmową,
podejmuje istotne problemy społeczno-
polityczne. traktując film jako instrument
działania. Dyskusyisy Klub Filmowy pre­
zentuje filmy wartościowe i znaczące .w

kinie światowym, poprzedzane dyskusją.

Cen-

120 o-

zespo-
czym

Klub Małej Formy Filmowej (działa pod
patronatem Studia Małych Form Filmo­
wych „SE-MA-FOR” w Łodzi) — prowadzi
stałe oraz cykliczne problemowe,
filmów krótkich, premiery
denckich...

O najbliższych planach
Markiem Steborowskjm,
sprawuje funkcje szefa SCF w

dzie”.
— Najbliższy okres przyniesie

czywiście po zakończeniu naszego jubile­
uszu, przygotowania do Targów Filmo­
wych, które organizujemy na zamówienie
Filmu Polskiego z przeznaczeniem dla za­
granicznych kontrahentów Targi będą o-

twarte dla naszego środowiska studenc­
kiego. W zakresie działań twórczych chce-
my prowadzió bardzo intensywne ćwicze-

. nia warsztatowe, szkolenia dotyczące fil­
mów i. i fotografii, chcemy wziąć udział
w dwóch festiwalach filmów studenckich
— ogólnopolskim w Bydgoszczy i między­
narodowym w Amsterdamie. Pokażemy
chyba cztery filmy...

Z życzeniami z okazji Jubileuszu dzię­
kuję za rozmowę. (B.M.)

pokazy
filmów stu-

z

obecnie
„Rotun-

rozmawiam

który

nom, o-

PROGRAM I
6.00 RTSS — Fizyka, sejm 4

— Jądro atomowe .,

6.30 TTR — Mechanizacja
rolnictwa, sem. 4 — Napęd e-

lektryczny
10.00 - - - •

dla ki.
(kol.)

11.00
pt. „Wiatr w oczy’
TP (kol.) (powt.)

12.00 Dla szkół: Historia kl.
VIII — Rok zwycięstwa

12.45 RTSS — Chemia, sem

2 — Węglowodory nasycone
13.25 RTSS Biologia

Dla szkół: Język polski
VI — J. Chełmoński

Noce i dnie — ode.. 7
”— film

sem. 2 Kierunki rozwoju zwie­
rząt tkankowych

14.55 Program dnia
15.00 Melodie — estrada fol­

kloru greckiego (kol.)
15.30 „Złoty liść” — pro­

gram dla seniorów — film dok.
o pracy instytutu gerontologi-
cznego

16.00
16.10
16.30

dych
17.00

,,W błękitnym szeregu’
17.30 Tęczowy dzień — progr

muz.

łV PROGRAM
I I TELEWIZJI

I

ku. Podobno, trzecią strudnię,
kryje bastion austriacki od

Strony kościoła św. Idziego.

Odkryta przed tygodniem
ma co najmniej 24 metry głę­
bokości, sądząc po poziomie
Wisły. Przekonać się o tym
można jak i przeprowadzić
szczegółowe badania archeolo­
giczne schodząc w głąb. Nie

jest to jednak takie proste.
Poniżej głębokości 10 metrów

zaczyna się strefa niebezpie­
czna dla organizmu człowie­
ka. Wydziela się dwutlenek

węgla i tlenek węgla. Nale­
żałoby pracować przy użyciu
pomp powietrznych i całego
arsenału górniczego. Decyzje
źapadną /wkrótce.

(ar)

mata KRONIKA

mówi Pierre
— 18 H PAN (Sław-
17): Tow. Miłośników

Polskiego zaprasza na

prof. dr hab. A. Za-

■ Tow. Kultury Teatralnej,
Dz. Ośrodka Kultury (Posel­
ska 9): zaprasza na „Rozmo­
wę o Scenie Szkolnej przy ul.

Wąrszawskiej 5” — 18 3 Klub
MPiK (Mały Rynek 4): Tow.

Przyjaźni Polsko - Francus­
kiej zaprasza na prelekcję w

języku francuskim pt. „Paryż
i o Paryżu”
Cuisset
kowska

Języka
odczyt
ręby. „O zmianach . we współ­
czesnym języku polskim” —

18 SCK „Pod Jaszczurami”
(Rynek Gł. 7): Otwarcie Wy­
stawy Fotografii Serge Sachno
— 11; Spotkanie z autorem
— 17 ■ CKMiS „Fama” (os.
Willowe 29): Kawiarnia artys­
tyczna: Wieczór poetycki A.
Bando i W. Mróz — 20.15 H
Klub „Starówka” (Szczepańska
5): „Co nowego w kraju i
świecie?” — prowadzi mgr E.
Jakóbek — 19 gg MDK (Grun­
waldzka 5): W okupacyjnym
Krakowie — spotkanie z kom­
batantem St. Kostką-Dąbrową
— 16.

18.

WYSTAWY 1

2-0.15.

CHIRURGICZNY; Tryńitarska
11, CHIRURGII DZIECIĘCEJ: Pro-
kocim, UROLOGICZNY:. Prądnic-,
oka 35. LARYNGOLOGICZNY: Ko­
pernika 23ą, OKULISTYCZNY:
Wilkowice. ■

INFORMACJA SŁUŻBY ZDRO­
WIA 203-11 (czynna całą . dobę).
DYŻURNE PORADNIE MIĘDZV-
REJONOWE: Internistyczna, pe­
diatryczna, stomatologiczna, gabi­
net zabiegowy (18—21), zgłoszeni*
wizyt' domowych (18—20)., Porady
stomatologiczne (w przypadkach
naglących) — Pogotowie Ratunko­
we ■(ul. Łazarza) (20—7).

Dla: ŚRÓDMIEŚCIA (al. Pokoju
4) - tel. 181-80, 183-96.

NOWEJ HUTY (os. Jagiellońskie
bl. 1) - tel. 856-26.

KROWODRZY (Galla 14)
721-35,

PODGÓRZA (Krasickiego
na S) - tel. 613-53. 650-99.

MYŚLENIC ■(Szpitalna
PRZYCHODNIA PRZYSZPITALNA

PROSZOWIC (Kościuszki 30)' -■
PRŻYCH. PRZYSZPITALNA 1 REJ.

Wszystkie placówki udzielają po­
rad ambulatoryjnych oraz przyj­
mują wizyty domowe 'w zakres-;*
ogólnym, pediatrycznym, stomato­
logicznym I zabiegowym (inne od­
działy. szpitali wg rejonizacji).

— tel.

Boez-

i)

POGOTOWIE#

w Kijowie (kol.)
Dziennik (kol.)
OBIEKTYW
Studio Telewizji Mlo-

Wojskowy film dokum.

17.50 Interstudio (kol.)
13.20 Człowiek i przyroda:

„Przyleciały bociany” — cz. 2
film dok. prod. TV hiszp. (kol.)

13.50 '

(kol.)
19.00

(kol.)
19.10
19.30

kiem (kol.)
20.30 Saga rodu

rów — ode. 13 (kol.).

Radzimy rolnikom

21.30 Świadkowie (kol.)
21.50 Teatr Małych Form —

W. Trevor — Małżeństwa
(kol.)

22.30 Legenda generała —

film dok. o generale K. Śwje.r-
czCwskim-Walterze (kol.)

22.50 ..........................Dziennik (kol.)

Dobranoc

Siódemka
Wieczór

dla najml.

z dzienni-

Pallise-

piętnastolat-

PROGRAM II
Program dnia
Kino Telewizji

15.55
16.00

młodszych — Zestaw filmów
animowanych o zwierzętach
(kol).

16.30 Duchy po włosku '■—
film lab. prod. wł. (kol.)

Naj-

z przeszłością
czy królowie

KRONIKA (Kr.)
Dobranoc dla najml.

Wieczór z dziennikiem

18.00 Decyzje
ków

18.30 Dialogi
— Uzurpatorzy
(kol.)

19.00
19.20

(kol.)
19.30

(kol.)
20.30 Język angielski — kurs

podśt. 1. 27
21.00 Postawy (kol.)
21.30 24 . godziny (kol.)
21.40 Sylwetki X Muzy —

Treóa Orska
22.05 Wtorek melomana

I

WAWEL — KOMNATY KRÓ­
LEWSKIE (10—15), . SKARBIEC
KORONNY i ZBROJOWNIA:
(niecz.j, Wystawa — WAWEL
ZAGINIONY: (niecz.), GROBY
KRÓLEWSKIE, DZWON ZYG­
MUNTA (9—15.30)'. PODZIEMIA
KOŚCIOŁA SW. WOJCIECHA:

(9—16), GALERIA malarstwa —

SUKIENNICE: (niecz.), DOM JA­
NA MATEJKI (Floriańską 41); O-
brazy, rysunki, zbiory artystycz­
ne' i pamiątki • po Janie Matejce
sala na III p. Wystawa - Dyplo­
my Jana Matejki (10—16). KAMIE­
NICA SŻOŁAYSKICH (pl. Szcze­
pański 9); Polskie malarstwo, i
rzeźba do 1765 r. (12—18 wst. wol.),
N. GMACH (al. 3 Maja 1); Broń W

dawnych Wiekach; Baśnie 1 legen­
dy dawnej Japonii (10—16). MU­
ZEUM CZARTORYSKICH (Pijar-
ska 8): Wystawa arcydzieł źe
zbiór. Czartoryskich (10—16), MUZ.
ETNOGRAFICZNE (pl. W .Ólni-
ca 1): Triennale Plastyki

‘ Niepro­
fesjonalnej (niecz.), MUZEUM
HISTORYCZNE (Jana 12): Kolek­
cja militariów I zegarów
FRANCISZKAŃSKA 4: '

malarstwa
wst. wolny),
TRALNY (Szpitalna 21):
je teatru

<1.0—18), galeria
Działalność- —rt.

____

fii .Jaroszewskiej (10—18).
ŚZTOFORY
wystawa .

(8—15).
GICZNE
MUZ. LENINA (Topolowa 5): Wy­
stawa stała —

. LENIN W POL­
SCE oraz gościnne wystawy z Mo­
skwy „Lenin .

— Październik —

Współczesność” — „Radzieckie I pol­
skie ordery l odznaczenia wojsko­
we” (9—18 wst. wolny), MUŹEUMI

Łążąrza 14. wypadki tel.. 99, za­
chorowania 1 przewozy ■— 288-3.1.

informacja — 20JM1. Centrala a-

bcnencka — 236-OT. Rynek Podgór­
ski 2. 625-50, Lotnisko Balice t90-?S
N. Huta 422-22. 417-70. Krzeszowi­
ce 9, 22. Jerzmanowice 43, Proszo­
wice 9, Myślenice 9S9, Śkatyina
Wieliczka ». 233-54. . ■

apteki ••

=

§
s

i

■’ (9-15),
Wystawa

WL Tetmajera (50—18
ODDZIAŁ TEA-

Dzie-
krakowskiego:
TEATRALNA:

artystyczna Zo«
_

. KRZY-

(Rynek GL 35):
„Tadeusz Kościuszko ’

MUZEUM ARCHEOLO-

(Poselska 3): (14—18).

III
MIIz
wszystkich;
15.00, 17. M.

■świat. 8.05

dla
12.00,
przez

13.39

14.00
15.05
15.2S

8.93
T.W.
19.30
Co kto lubi. 9.00 „Lalka w bań­
ce” — ode. pow. Z. Juriewa. 9.10

Oktety, motety i tontety. 9.30 Nasz
rok 78. (powt.). 9.45 Koncerty
skrzypcowe (XXX). 10.35 Kiermasz

płyt wytw. Melodia. 11.00 Codz.
pow. w wyd. dźwięk. M. Druón.

„Królowie przeklęci”. 11.30 W to­
nacji trójki. 12.25 Za kierownicą.
13,00 Powtórka z rozrywki.
„Aecjusz ostatni Rzymianin”
19 odę. pow. T . Parnickiego.
Symfonie londyńskie Haydna.
? .chrośnickiego gościńca.
„Pieśni; z lasu” — gra i śpiew*
zespół Jethro Tuli. 15.40 Rozszy­
frowujemy piosenki. 16.00 „Pan z

gwizdkiem” rep. W. Janickiego.
16.20 Muzykobranle. 16.45 Nasz rok
78. 17,05 Muzyczna poczta UKF.
17.40 Bielszy odcień bluesa. 18.10

Polityka dla wszystkich. 18.23 Czas
relaksu. 19.00 Książka tygodnia —

J. Iwaszkiewicz — „Podróże do
Polski”. 19.15 Przeboje czterdzie­
stolatków. 19.45 Opera tygodnia G.
Verdi „Ernani”. 19.50 „Lalka w

bańce” — ode. pow. Z . Juriewa.
20,00 -Złote płyty. 20.35 ..Odbicia w

dźwięku” — M. Zembaty. 21 .00
Studentki krakowskiej PWSM w

Sfariach Zjednoczonych. 21 .35 An­
tologia piosenki francuskiej. 22 .00

Fakty- dnia. 22.08 Gwiazda sied­
miu rWieczorów — J. Muniak. 22 .15

Kapitał doświadczeń — Krystian
Ziińermąn. 2S.60
— wiersze J. Iwaszkiewicza.

Między dniem a snem. ok.
Pierwsza książka — gawęda
G-óźdżikiewicżą. .

„Mapa pogody-*’
23.05
23.15

T.

PROGRAM IV
I audycje lokalne Rózgi,
w Krakowie — UKF 68,75 MHz

DZIENNIKI: 6.40. 12.00,15.00,
16.00, 16.40, 22.55.

Godz. 9.00 Dla klasy nr i IV

(wych.. muzyczne) ..Piosenka peł­
na słońca” — and. 9 .20 Podróże
muz.' po. kraju. 9.40 Aud.

przedszkoli' —

klasy VI (geografia) „Radio
stolicach województw”.

PR

dla
„Pajtek”. 16.66 Dla

pn
10.30

Estrada przyjaźni. 11 .0Ó Dla klasy
n lic. . (jęz. polski) „Od Dekame-
ronu , do Donosów — rzeczywis­
tości” — aud. 11.30 Kaendel i jego
współcześni. 12 .Ó5 Uśmiech to

zdrowie — aud. (Kr). 12.25 Muz.

porachunki — ,Zespól Smokie —

„Czerwone Gitary” (Kr). 12 .45
„'Życiorys'” — aud. (Kr)1. 13.60, 32

l. .jęż. rosyjsk. 13.15 Rosyjskie
pieśni, ludowe. 13.30 Tu Studio
Stereoj (STEREO) (Kr). 15.05

tysiakowię. 15.40 książki, do

rych wracamy — „Pałac” —

pow. W. Myśliwskiego.
'Wszęchnica. rodzinna. 16.25
Poradnik Językowy. 16.50 Utwory
skrzypcowe A. Malawskiego —

grą. E. Umińska (Kr). 17.10 Nasz

punkt widzenia (Kr),
na gorąco jazz
(Kr). 17,40 Z
krgkowskiih’ —

drowicz (Kr),
sesja poprawkowa
18.24 Pog. (Kr),
Kultury Języka,
sprawach roi

angielek,
tńpnli Narodowej — rec. R.

błońskiego i L. Kędrackiego.
„Ksawunia” —

. tragm., pow.
Dąbrowskiej „Noce i dnie”

przerwie). 26.30 D. c. Transmisja
koncertu. 21.30 Gra Ak. of Saint
Maftiń in the Fields p/d Marrine-
ra. 22.10 Muzyka — Prądy i po­
glądy. 22.35 Rad.-Tełew. Szk.
Sred, dla Prac. — Historia. 22 .50
Matiuel de Falla — „Taniec ognia”.

Za zmiany wprowadzone w o-

statniej chwili w repertuarze tea­
trów, kin, radia I TV - Redakcja

MILI-| nie bierze odpowiedzialności.

9,

PUNKT INFORMACJI APTECZ­
NEJ: 107-65 (Czynny 8—15).

N. Huta, Centrum A bl. 3 (tlen).
A. Struga 36, pl. Wolności 7. Długa
83, Rynek Gł. 42 (tlen). Waryń­
skiego 24 (tlen). Rynek .Podgórski
9. Pstrowskiego 94 (tlen).

MYŚLENICE
— teł. 214-88.

WIELICZKA
- tel. 276

SKAWINA
tel. 250.

(Żeromskiego . 16)

(Boh. Warszawy 12)

(Słowackiego »> —

OŚRODEK I.NFORM, USŁUGO­
WEJ WUSP „GROMADA” (Flo­
riańska 20) — tel. 271-30; J28-M:

(7—18). N . Huta (os. Zgody 7) —

tel. 447-31. (8—18J.
CENTRUM INFORMACJI TURY­

STYCZNEJ WAWEL-TOUK1ST, ul
Pawia 8. tel. 260-91, 204-71 (3—13).

KAR-SPÓŁDZIELCZY PUNKT
____

DIÓLOGICZNY (Reja 11) zama­
wianie wizyt domowych , od ~~

'

23.30, tel. 225-66 i 295-78. .

SPÓŁDZIELCZY PUNKT PE­
DIATRYCZNY — xamawianie wi­
zyt' domowych od 16 do 23.36, tel.
285-78 I 225-86.

TELEFON ZAUFANIA: *71-37
(16-22).

TELEFON ZAUFANIA

18 GO

Ma-
któ-

fra£.
16.05
Rad.

17.25 Jaz*
na zimno — aud.

galerii portretów
prof. J . Aleksan-
18.00 Rozrywkowa

— aud. (Kr).
18.25 Tydzień

19.00 Rozmowy o

letwa. 19.15 54 l.'jęz.
19.30 Transm. z Filhar-

Narodowej Ja-
20.10

M.

(W
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